
IJdaalt A 

w ostatnim dniu 

pobytu w SFRJ 

Prezydent Tito 
przyjął 

delegacię WP 
W 1obotę w godzinacb ran­

nych odbyło się w Beli;radzie 
spotkauie delegacji Wojska 
Polskiego z kierownictwem Se 
kretanatu Stanu SFRJ do 
spraw Obrony Narodowej. Pod 
czas spotkania kontynuowano 
wymla11ę poglądów na temat 
niektór) eh aktualnych Ea.gad· 

, nień obronności oraz omówio· 
no zamierzenia I formy dal· 
1zej -współpracy I wzajemne· 
go kor:ryatania • doświadczeń 
w d:riedzinie doskonalenia 
obronności. 
Marszałek Polski, Marian 

Spychalski, nprosił delegację 
jugosłowiańskiej Armil Ludo· 
wej z sekretarzem stanu do 
spraw obrony, generałem puł­
k9wnikiem Nikolą LJubicicem 
do zlotenia wizyty w Polsce. 
Zapros~enie przyjęte zostało :r 
zadowoleniem. 
Następnie delegacja Wojska 

Polskiego zlotyla wizytę gen. 
armii, Ivanowi Gosnjakowt -
zastępcy przewodnlcz14cego Ra 
dy Obrony Narodowej SFRJ. 
Gen~rał Go~njak w Imieniu 

prezydenta SF'RJ, marszałka 
Josipa Broz Tito, udekorował 
marszslka SP.> cbalskiego naj. 
wy:tazym Jugo~lowiaósklm orde 
rem wojskowym Orderem 
Sztandaru Bojowego a 
wszystkich pozostałych c:rlon­
ków delegacji - jugosłowla6· 
1klml orderami woJskoW)'ml. 

' patdziernika br. J!.~ezydent 
.Jugosławii i najwytszy zwierzch 
nik all zbrojnych, .Josip Broz 
Tito, przyjął polski\ delegację 
wojakOWł\ z marszałkiem M. 
Spychalskim na czele, 

Po południu delegacja nasza 
przybyła na lotnisko wojsko· I 
we pod Belgradem, 1k14d uda· 
la się do Po19kl. 

Cenn 50 qr 

Niedziela, 8 t poniedziałek 
9 października 196'1' r. 
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DZIENNIK 
tODZKI 

•• 
ZIS 

premier Indii 
Dziś przybywa do Polski 

z oficjalną wizytą premirr 
Indii - pani Indira Gandhi. 

Indi.Ta Gandhi urodz.ila ~~ 
19 listopada 1917 r. w Alla­
habad (stan Uttar Prades>.). 
Studiowała na wyższych 
czelniach w Szwajcarii 
Wielkiej Brytanii. 

Pani Gandhi brała czynny 
udział w walce o niepodleg­
łość swego kraju. Od 1938 r. 
jest członkiem Indyjskiego 
Kongresu Narodowego. W 111-
tach 1942-43 była więziona 
przez władze brytyjskie Z'l 
działalność polityczną I spo­
łeczną. 

Ponad 3 miliardy zł copłocono już 
udomę zkó • • 

li 
, 

ternato 
Op6źnlenia w realizowaniu inwesłycii szkolnych 

mieszkania dla nauczycieli Dotacia SFBSil na 
Pod przewodnictwem mar­

szalka Sejmu Czesława Wy-
cecha obradowało w so-
botę w Warsz.a:w:le Pre-
zydium Krajowego Ko-
mitetu SFBSil, pośwl~e 
ocenie dotychczasowych wv­
n ików 7lbiórki na bud:>-w~ 
szkół I intern.sitów oraz stanu 

przekroczyły 

Stan wkładów 11lenlętnych 
ludnołr.I w PKO osiągnął 
w dniu łG września 1967 ro· 
ku kwot• 82.381 mln. zł, 
w tym na ksląteczkach 
oszczędnołcloWYch 59.!501 mln. 
zł, a na rachunkach blet14cych 
I rozliczenlowycb - 1.180 mln. 
złotych. 

We 'l'Izełnlu wkłady na kslą 
teczkach oszczędnoklow)ICb 
wzrosły o 717 mln. sł, a łącz­
nie w okresie J kwartałów br. 
- o 7,519 mln. !Ili. 
Lłczl1a k•ll\teczek oszczęd· 

nołclo111YCh zwiększyła 1111 we 
wrześniu o 110 ty1., a łiacznie 
w okreele s kwartałów br. o 
l.1lł &y1, Htuk, 

Dziś 8 stron 

realizacji Inwestycji szkolnych. na<! dotację w wysokości 30 
W czas.le obrad podkreślon-;>, mln z! na rozwój budownlc· 

że zbiórka na Społeczny Fu11- twa mieszkaniowego dla nim­
duS'Z Budowy Szkół i Inter- czyciell. 
natów przebiega bardzo po-------------­
myślnie. W roku ub. zebrano 
na ten cel ponad 1.827 ml.11 
zł, tj. o 15 proc. więcej, nlż 
planowano po<:U.tkowo. W 
br., wedlug danych na kl)­
niec sierpnia, wplynęło przP.­
sllło 1.319 mln zł o 13 
proc. wi~j niż w analo­
gicznym okresie t:.:b. roku. 
t.ąC7lllie - od początku 1966 r. 
do końca sierpnia br. zebra­
no na SFBSil przeszło 3 mld 
zl. 

Wiele uwagi poświęcono w 
dyskusji sprawom dotyczą­
cym opó:fnień w wykonaniu 
pia.nu Inwestycji szkolnych. 
Z informacji przedstawionych 
na prezydium wynik.a, że bu­
dowa szkól ze środków 
SFBS!I przebiega pomyślniej 
ni2 realizacja lnwe&tycji z 
funduszów państwowych. 

W roku bieżącym przewidu­
je się przekazanie z tundiJ-
9ZÓW SFBSiI 540 lub Jekcy!­
nych dla SiZkól podS1t.awowyd:i 
ponad 2 tys. miejsc w lnte~­
natach, 220 sal do nauki w 
szkołach zawodowych, 1250 
stanowisk pracy w wlllrSZt.a­
tach S'llkól zawodowych, 1440 
miejsc w przedS'llkolach l 
1147 Izb mieszkalnych dla 
nauczyciell wiejskich. 

Poszczególme wojewód:zftwa 
syginallzują trudności ze zna-

Senator Morse 
n·.e za wgc 

wojsk US.l 
z Europy 

Senator amerykański Wayne 
Morse wypowiedział się za wy 
cofaniem wojsk amerykań· 
skicb z Europy zachodniej, za 
wstrzymaniem „haniebnej" po 
mocy dla Grecji oraz ograni· 
c:r.enieru pomocy dla Argenty· 
ny l Peru. 

Demokrata H 1tanu Oregon 
wymienił trzy powyższe dzie· 
dzlny jako możliwość saosz· 
czędzenla przez administrację 
USA funduszów państwowych. 
.JeJell prezydent .Johnson chce 
uzyskac zgodq Kongresu na 
zwięknenie podatków, powie· 
dział m. ln. 1enator, to mu· 
al wpierw wziąć pod uwagę 
trzy wspomniane możliwości. 
Najpierw trzeba wycofać z 
Europy cztery dywizje - pod· 
kreślił Morse - poniewat sta· 
cjonowanie tam tych wojsk 
nie słuiy ładnemu pożytecz­
nemu celowi, a tylko pochla· 
nia fundusze podatników, 
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li~g~~E~: I lndira Gandhi 

Po uzyskaniu przez Inc2;e 
niepodległości Indira Gand "ii 
stała się jednym z najbliż · 
szych współpracowników swo­
jego ojca, pierwszego premie· 
ra Indii - Jawaharlala Neh­
ru. W 1955 r. wchodzi ona 
w skład komitetu roboczego 
Indyjskiego Kongresu Naro· 
dowego, a następnie kierow­
nictwa frakcji parlamentar­
nej tej partii. W latach 
1959-60 jest przewodnlcząr.a 
Indyjskiego Kongresu Naro­
dowego. 

W ścisłym gabinecie iiru· 
glego premiera Indii - Sba· 
striego pani Gandhi piasto­
wała tekę ministra Informa­
cji I radiofonii; była równlei. 
członkiem Narodowej Rady 
Obrony. 

Po śmlercł Shastriego -
Indira Gandhi wybrana zo· 
stała przl?wodnlczącą grupy 
parlamentarnej Indyjskieg') 
Kongresu Narodowego I 22 
stycznie 1966 r. - została pre­
mierem. Po wyborach parlll· 
mentarnych w lutym br. zo­
stała ponownie wybrana na 
stanowisko premiera. Pełni 
również obecnie funkcje mi­
nistra spraw zagranicznych. 
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Uroczystości 

ski 
7 bm. w Krakowie, gdzie 

przed 173 laty proklamowa­
no powstanie kościuszkow­
skie zainaugurowane zosta­
ły ~bchody 150 rocznicy śmier 
ci naczelnika w sukmanie. ' 
Centralnym punktem uroczy­
stości stała się ceremonia po­
brania ziemi z Kopca Ko~­
ciuszki, usypanego w latacb 
1820-1823 dla uczczenia pa­
mięci. tego wielkiego patrlo· 
ty, dowódcy I reformatora 
społecznego. Ziemia ta prze­
wieziona zostanie do Solury 
w Szwajcarii miejsca 
ostatnich dni życia Kości~~z­
kl. 

28 rocznica 
osłałniei bitwy 
kampanii 

, . . 
wrzeso1oweJ 

Spolc<'zeilstwo Kocka I oko• 
licznych miejscowości oddało 
1 bm. hold pamięci bohaterów 
ostatniej bitwy kampanii 
wrześniowej. W dniach 2-5 
października 1939 r. grupa ope 
racyjna „Polesie" pod do• 
wództwem gen. Franciszka 
Kleeberga stoczyła w okoli· 
cach Kocka bitwę z hltlerow• 
cami. 

w is rocznicę pamiętnych dni 
odbył Rlfl w Kocku wiec • 
udziałem byłych uczest nik6w 
zgrupowania gen. Kleeberga, 

Akademia z okazji 23 rocznicy PilW-Ołania 
Mlllcli Obywatelskiel 

i Slulby Bezpieczeństwa 
W 90botę w Sali Ko:n,greso- cjaJ.nej orkiestra , odegral.A 

wej PKiN w Waa-~wie od- Międzyna;rodówkę. 
by'1a się centralna akademia Następnie z bogatym pr'>­
z oka.21ji 23 rocznicy powoła- gramem wystąpili czołowi u­
nia Milicji Obywatelsldej I tyśoi scen waxszawSokich oraz: 

„Problem inwazji na DRW 

lezieniem wykonawców no­
~h oblelct;:'.>w S2lkolnych. 
Općtnla się r6wnlci realiza­
cja planu budowy mieezJkań 
dla nal:.-czyciell, co m<Yle wpły­
ną<! na dalS1Ze pogłębienie w 
następnych latach trudinoki 
kadrowych 97Jkolnictwa. 

Pierwszy ,,Fiat-124" 
przekazany 

Radzie Moski.ewskiei 

Stdby Be71Pieczeńslwa. Na zespól taneczny „Haxnam,aµ 
uroczystość przybyli m. i.n. z Lod:ci. 

m.i.nister spraw wewnętr7.- --------------nycl) gen. dyw. Mieczysław 
Moczar, komendant główny 
Milicji Obywatelskiej gen. 
bryg. TadeuSIZ Pietrzak, przed 
stawiciele kierownictw szere· 
gu reS-Ortów, fum.locjonariusze 
milicji 1 służby bezpieczeń­
stwa oraz ich :rodziJ!ly. 

Trupia główka 
na papierosach 

i est brany 
Departament Obrony US \ 

oświadczył w sobotę, że pro-

Starł „Saturna" 

ponownie odroczony 
Przedstawiciele Amerykań-

skiej Agencji Aeronautyki I 
Przestrzeni Kosmicznej zako· 
munlkowall, te start najpo· 
tężnlejszej 7. dotychczasowych 
rakiet kosmicznych USA typu 
„Saturn" będzie opóżnlony o 
dalsze kilka dni. Przyczyną 
opóźnienia stertu jest wykry­
cie nowych usterek technicz­
nych w aparaturze rakiety. 

Kilka dni temu ogłoszono, te 
1 tycn samych powodów start 
rakiety zostanie przelotony o 
kll'ka dni. Obecnie ma to na-
1t11plć nie wcześniej nit przed 
I listopada. Specjalna komi­
sja ekspertów po 33-godzln­
nym badaniu rakiety o wy­
soko§~! no metrów stwierdzi­
ła, że system paliwowy ma 
pewne defekty. 

Bad!lnla komisji trwaJ4 na­
dal I r.le jest wykluczone, te 
wykryte zostaną dals.ze uster­
ki, Zadaniem rakiety kosmlcz 
nej „Saturn" jest wypróbowa 
nie na duzej wysokości kabiny 
„Apollo". w której udadzą się 
na Księżyc pierwsi kosmonauci I 
amerylu.ńscy. ----
W Rumunii 
zdrożał koniak 

z dniem 1 bm. nastl\piła po 
ważna podwyżka cen konia· 
ków w Rumunii. Koniak, któ­
rego litr kosztował fO lei, 
kosztujt: obecnie 50 lei. Ko­
niak tzw. „pięciogwiazdkowy" 
kosztuje obecnie 70 lei, po­
przednie 50 lei, koniak „Du­
narea". który kosztował ł5 lei 
obecnill koszt.uje 60 lei itd. 

u 
uwagę pod 

blem Inwazji na DRW „nie 
jest brany pod uwagę przei 
Pentagon". Była to . odpo­
wiedź na pytanie, dotyczą-::e 
niedawnego wywiadu senato­
ra Vance Hartke, demokraty 
ze stanu Indiana, udzielone­
go pismu „The Washington 
Evenlng Star". Senator twier 
dzlł, że s!:tab główny USĄ 
od dawna ma przygotowany 
plan Inwazji na DRW, Jak 
również na Laos I że do­
wódcy wojskowi wywierah 
na prezydenta Johnsona na­
cisk, by zaakceptował taki 
krok. 

J. Pa pan dren 
zwolniony 
z aresztu 

J'ak zakomunikował grecki 
minister do spraw bezpieczeń­
stwa publicznego, Pawlas To­
tomls, r.ząd grecki postanowił 
w sobotę zwolnić z aresztu do 
mowego b. premiera 1 prze­
wodnktącego pertll Unia Cen­
trum, Jeorjosa Papandreu. Na 
tomlast syn sędziwege pollty­
ka, Andreas Papandreu, nadal 
pozostaje w więzieniu, ocze· 
kując procesu, jaki grecki re· 
żlm wojskowv zamierza mu 
wytoczyć za rzekomy udział w 
spisku „Asplda". 
Równocześnie zniesiono rów­

nież ograniczenia swobody w 
form~ aresztu domowego lub 
depott!lcji ustosowane wobec 
8 byl~·r.h deputowanych z ra· 
mienia partii Unia Centrum. 
Rząd •adecydował także prze­
kazanie sprawy 22 Innych po· 
Utyków grerkich, przebywają­
cych obecnie w więzieniu, spe I 
cjaln'?.l komisji do spraw bez· 
pleczP.ń~twa. 

Wychodząc naiprzeciw Ini­
cjatywie Zarządu Głównego 
ZNP zmierzającej do popra­
wy sytuacji w tej dzledzin .e 
Prezydium Kirajowego Kom!­
tetu SFBSiI positanowiło przy.a-

lndooez!a 
zapowiada zerwanie 
stosunków z ChRL 

lndonP.zyJski minister 1praw 
ugranicznycb Adam Malik 
przemawiając do studentów w 
Djakarcle żakomunikował, że 
Indonezja zamierza zerwać sto 
sunkl dyplomatyczne z ChRL. 
Ma to nastąpić z chwilą, gdy 
do Djakarty powróci personel 
dyplomatyczny Indonezji w 
Pekinie. Malik próbował prze· 
rzucić na ChRL całą odpowie· 
dzlalnnść za napięte stosunki 
między obu krajami. 

Prezes „Fiata" Giovanni 
Agnelli przekazał w darze Ra· 
dzie Moskiew;kiej pierwszy sa­
mochód „Fiat 124", który bę· 
dzie produkowany przez fa· 
brykę samochodów budowaną 
w ZSRR z udziałem tej firmy 
włoskiej, 

Po odegraniu hymnu pad­
mwowego przemówienie wy­
głosił min i&t.er M. Moczar. 

Na za.kończenie CZ!lŚci o!!-

Preze! firmy przeprowadził!--------------­
w sobctę rozmowy z merem 
Moskwy W. Promysłowem. Ten 
ostatni oświai:lczył, że stolica 
radziecka stanie się pierw· 
szym odbiorcą samochodów 
„Fiat 124". 

Giovanni Agnelli powiedział, 
te firma gotowa jest dostar· 
czyć Moskwie dwie stacj~ tech· 
nicznej obsługi samochodów l 
wziąć udział w ich budowle. 
Rozmowy w tej sprawie pro· 
wadzonP są obecnie z radzlec· 
kim Ministerstwem Handlu za 
granicznego, 

Ofiary upałów 
w Brazylii 

Fala letnich upałów panują­
cych w Brazylll pociąga wie· 
le ofiar wśród dzieci. W Sao 
Paulo 4 dzieci zmarło od po­
rażenl3 słonecznego a tysiąc 
znajduje się w szpitalu. W 
Rio de Janeiro do szpitali 
przewieziono 125 dzieci, w tym 
25 w dężklm stanie. 

Trzy tygodnie dyskusji w zo 
Praąnienie wzmocnienia roli ONZ 
Poszukiwanie pokojowych rozwiqzań 

problemów polilycznych 
Dzień 8 patdziernlik.a zamy­

ka 11r2leCli tyvizień przebiegu 
XXII sesji Zgromadzenia O­
gólnego NZ. Nadal poci9ta­
wowym purukitem porządku 
obrad była debata generalna, 
w której od dnia otwa.rc '.a 
sesji prremawialo już 77 
prz,ed&tawioiell państw 
członków ONZ. W miniony'n 
tygodniu &los zabierało lącL-

nie 36 mówców, spośród kt~ 
rych 7 reprezentowało kil'aje 
SiOCjalistyczne, 7 kiraje ID\:.T'l· 
py zachodniej, 14 kraje af'l'<>­
azjatyckie, 2 Amerykę t.actń­
siką, a 4 kraje arabSlkie. Po­
nadto przemówienie wygłosil 
przedstawiciel kliki czanka?· 
sz.ekowców. 

W obecnym tygodniu w dys 
kusji dominowały w :z.asadz'.e 

dwie sprawy n.ad wszysitk!mi 
tematami poruszanymi pr7A'.Z 
po!nA.:7.ególnych delega.tów 
kryzys bliS'kowoohodni oraz 
wojna wietnamska. 

Ogromna wi~kszość delega­
cji wyrażała przekonanie, że 

taik długo jak wojsika Izrae'n I 
nie wycofają stlę z okupowa­
nych przez siebie terenów, ni; 

(A) Dalszy oią& na s.t.r. 2 

Nie pomagają podwytkl cen 
wyrobów tytoniowych ani pro 
paganda wyjaśniająca niebez­
pieczeństwo palenia. Departa­
ment Rolnictwa Stanów Zjed· 
noczonych stwierdził, że każ­
dy st»tystyczny Amerykanin 
w wieku powyżej 18 lat wy­
pala średnio 214,75 paczki pa­
pierosów rocznie I ze ta kon­
sumpcja wzra.sta 2 roku na 
rok. Członek Izby Reprezen­
tantów. But Talcott zażądał, 
by na każdej pacz~ papiero­
sów sprzedawanych w USA 
umleszl':r.ona była obowiązko­
wo czarna trupia &lówlr.a. 

Niedługo zakwitną 
re historyczne 

J'eteli eksperyment botanlcz· 
ny się powled1.ie, to Jeszcze w 
tym roku zakwitną kwiaty pre­
hlstor~czne z nasion pocho­
dzących sprzed co najmniej 
IO tys. lat. 

Naukowcy z Muzeum Naro• 
dowego w Ottawie I Centralne­
go Ogrodu Eksperymentalnego 
wyhodr.wall rośliny typu 
„Arctic Luplns", które wyro· 
sly L nasion pech odzących 
według ocen geologów ~przed 
co najmniej IO tys. lat. Na­
siona odkryto 20 stóp pod zie 
mią w norze gryzoni podczas 
prac ziemnych nad rzeką Ju­
kon, 

Prac<'wnlcy muzeum cloW1e­
dzieli się o tym odkryciu I po 
stanowili przeprowadzić do­
świadczenie z tymi nasionami. 
Dzięki odpowiednim zabiegom, 
z 7 ziarn 4 wypuściły kiełki 
I na.iai rosną. Botanicy mają 
nadzieje, że w końcu br . pre­
historyczne kwiaty za;..witną 
po raz pierwszy. 





Jacy jesteśmy?• Jacy jesteśmy? 
O WLASNIE. TO CIEKAWE. 111tZEJ rODPIS'\NY T" 

ŁJF.C, \UĘC POSZPERAL 'IROCHĘ " ROOZ1 'IKl ~11-
LANIE 5-LETNnt. WARTO 80\VlEC\1 CZASE I POCHYLI(° 

D \\LAS 'l'l'tl PĘPKIEM. ALE l 'AD \\LA'> I l\111\ fl:i.'1 
POLRODAK/\. Il. POPATRZEC, rocrn::.zl'O SIĘ 1'0 1\ILCIC, PODl 

SWIADOMlC SOBIE I UPRZYTO IC. PUETEK8r oo PO'.\T( rn1 n; 
AZl. OD PARU TYGOD 'J JEST Nil Jl'Ż 750 1 SIĘCY I TltO HE 
E TRZY CWIERCI . III ION/\ Ż'i I ro ROnI z VZEGO Z\JĄ, J. h. 
l L\, GDZIE llF"ZK'\.JĄ. W CZ1"\I 11.F"°ZKAJ\. \\ f'O SIC BA\\IĄ JA „ IĘ lCZ,. CZl'.M SIĘ KAR:llIĄ, co 1rnrUJĄ I JAKA ICH CZEKA iJ.tZl' 'W T o C, · T 

rofesor Mujżel usiłuje nas prze­
konać (ze skutkiem). że jesteśmv 
najbardziej pracowitym ludem w 
Po..sce, 1ecz bezwzględnie .. względ­
nie upośledzonym''. W przelicze­
n iu na jedneg0 mies:zftańca wy­
twarzamy w kraju największa 
nadwyżkę ekonomiczną. W parze 
z tym nie idzie. niestety wcale 

rozw6j tych Inwestycji. które by żYcie w mieś­
cie czyniły nam czymś Wygodniejszym, lep­
szym przyjemniejszym I milszym. 

Szczycimy się co prawda t sz:-zvcić będziemy 
się nadal. że jesteśmy miastem drugim co do 
wielkości. ale jeśli ch<>dzi o rozwój. dynamikę. 
nakłady inwestyC'yjne i inne. pozostajemy w 
tyle. Pod wieloma względami wyprzedziłv nas 
nieoczekiwanie Katowice. Wrocław Szczecin, 
Poz'lań. Kraków. 

Myś~ę. że znów tak bardzo dużego P<JWodu 
do prof_fsorskiego smętku nie ma. Ale to do­
brze, je'li od c1,a,su do czasu ludzie żvjący w 
stanie permanentnej euforii budzą sie ran-

klem z ręką w intymnym naczyniu. Po'Wo.duje 
to mobilizację ambicji, dodaje bodźca aspira~ 
cjom i pobudza do aktywności i nowych 'WY"' 
s-ilk<>w. OptymJzm jest wprawdzie nieazą twór-' 
czą I konstruktywną. Jednak i on ulega z czs.-1 
siem petryfikacji. Wtedy pohrzebna jest daw-' 
ka pesymizmu żeby rozkruszyć skamieniałe 
samozadowolenie. Pragnie tego 750 tysięcy 
osób i trochę, które chcą żyć w mieście, któ­
rego ranga, r<"-ia, miejsce, pozycja i !wnkcja 
w kraju nie są im 0 bce, lecz własne. 

Radujemy się nP. od 22 lat że mamy 7 wyiJ 
szych uczelni, w których poszerza swe bory„ 
zontv prawie 20 tysięcy st1,1dentów. Ale we 
Wrocławiu jest i.eh 25 tys„ w Poznaniu 26 ty­
sięcy, w Krakowie 40 t.YS.. Nie ma powodu, 
żeby się w dalszym ciągu rue ciesizyć. Tyll;:o 
przytomnle. 

Tyle na marginesle. Obiecałem jednak na 
wst.ępie odpow!edzieć na pytanie, jacy jesteśmy. 
Przyznaję, pytanie trochę demagogiczne. Nato-

(Dalszy ciąg na str. ł) 
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Połanieckie 
t Stanisław 6erbst pisze w ostatniej „Kulturze". te ł 
• 

„w tyciu K<n'wiu57,k.i liczy się właściwie 200 dni: 23. ITI. łł 
- 10. X. 1794. To, oo byto pl'7..edtem - to pnygotowa-
nle. to co 11„tem - los wodza, który wojm: przegrał, •• 

dni ... 
Z 

astanawlam się, dla• 
czego Kochanowski 
nie chciał Poła·ńca. 
To, że odmówił przy 
jęcia od Batorego tu 
tejszej kasztelanii 
skrzętnie zostało za• 
notowane w kronl-

kacb miasteczka. Tak samo 
zresztą jak I fakt wystawiania 
przez Połaniec. w razie pospo­
litego ruszenia, wozu wojenne­
go i dwóch pachołków. A prze 
cież miasteczko całkiem nlcze­
g-0 sobie. Ujęte ramionami Wi­
sły I Czarnej, opasane lasami, 
z naturalną osłoną w postaci 
niewielkich wzgorz od strony 
królowej rzek... No, ale niech 
sobie Clad tym juz łamią gło­
wy historycy. O lleź bowiem 
ciekawsze i bliższe nam czaso· 
wo jest pytanie co się stało 
z „karłem", na którym siady­
wał Tadeusz Kośclu~zko. Bo 
jeśli chodzi o szybę oklenn14, 
na której pierścieniem wyskro 
bal on swe nazwisko, to moż· 
na pu} puszczać, iż uległa stłu 
czeniu. Natomiast krzesło za· 
brał do kościoła w 1880 r. 
ksiądz Braziewicz. W 9 lat póz 
n•ej wybuchł w mieście pożar. 
Spłonęły wtedy 82 domy, 1zko 
la, apteka i kościół. Ale krze­
sło uratowano. Jedni powiada­
ją, że jest teraz w kieleckim 
muzeum, inni iż dostało się do 
sandomierskiej kolegiaty. 

- Kto tam wiei - mówi 
przygodny informator. - Tyle 
lat! Może będzie coś wiedział 
stary Pisula, a Jeszcze więcej 
Władysław Majewski - prze­
cież w domu jego pradziadka 
pisał naczelnik uniwersał. 

- A gdzież tam u niego! -
prostuje przysłuchująca się roz 
mowie kobieta - U Murczkle­
wiczów mieszkał! Tak przynaj 
malej piszą w książce, a ta 
chyba nie kłamie ... 

Jest więc Jakaś książka. W 
jej poszukiwaniu docieram do 
pani Lucyny Górskiej. Mieszka 
w drewnianym domku, gdzie 
od frontu prosperuje gospoda 
Związku Inwalidów. Okazuje 
się, że owa książka, w której 
piszą o pobycie Kościuszki w 
Połańcu, wywędrowała do 
Kielc. 

- Ale to nic, Ja panu wszy. 
stko powiem - uspokaja pani 
Lucyna - bo to jest tak .•. 
Tam, gdzie teraz mieszka Ko­
sowicz, na Podskału, była po­
siadłość moich pradziadów I 
dziadk(•w. Motemy iść, zoba­
czyć.~ 

Idziemy. Wąs.ka kan.ienista 
drożyna WSiJ>ina się pod gl'>­
«"ę. S~a drzew widać mu­
ry nowej $'llkoly. 15 paździer­
l!lika wmuruje się w jej fron 
ton pamiątkową tablicę. T~ 
samą, która od trz,ech lat stoi 
w pokoju sekretarza RN. Już 
wtedy bowiem podjęto uch~·a 
lę, że w rocznicę oglow.en ia 
uniwersaiłu mieszkańcy Po­
lańca usypią kopiec i umies>.­
czą w nim tabli~. Có'.t, kk~ 
dy przez miejsce. gdrzie miaJ 
etanąć, przeszła nowa nad­
wiślańska a.utositrada ... 

Ale oto jesteśm~ illa miej-

„..., „ k~•j' v. 

~~~~~~~~~~§~~r-; wa.rto może liwrOOi uwagę na ki ka dnł, w óryc na- ł „ rodził się najd1>nioślejsr.i.y chyba a.kt insurekcji. Mamy ł 
ł na. myślJ czas spę<Wony przez Kościuszkę w Połańc:i. ł 

11CU. Niewielka .lrotJJna z .„ 
stwilnl\ owocowych drzew. 

- Tu IPtal dom dzia.dka -
kontynuuje paini Gór&ka -
ale w ta.II)tycll czasach m.ies?r 
kala w nim jego teściowa 
Tekla I~ewicwwa,. I właś­
nie kiedv Kościuszko srr.ed.I 
na ba.talię, przech~al 1tę 
w tej starej ch~e. 

A więc to tu... Ciekawe, 
jak ten zak"tek wyglądał 1?3 
laJta temu. Czy były drzewa? 
Na pewno! MO'Że nawet iden 
tycme z tymi, jakie teraz w 
październiko'wym słońcu kla­
dą długie cienie na mur<i­
Wie. I dom. Stuy, pod S·tr7A" 
ohl\. W nim pr&wdopodobme 
pisał Kościus7.ko do jedineRo 
z działaczy :llllsurekcji: „Pa­
miętaj, że wojna nasza ·na 
!>'Wój srozególny charakt4'r, 
który dobrze pojąć na.tefy. 

(Dalszy oiąg na *· ł) 
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nicjatorem nowej metody 

D 
zapobiegania ciąży był 
zmarły niedawno biolog 
amerykański dr Gregory 
Pi.nkus. Przed 15 laly 
zwrócił uwagę na możll· 
wość stwprzer.fa leku. kt6 
ry hamowałby proces wy­

- twarzania jaj w jajniku. 
W poszukiwaniu takiego środka zatrzy 
mał się na hormonie znaJdującym się 
w ci;i.łku żółtym - progesteronie. W 
toku badań przeprowadzanych na zwie 
rzętach stwierdził, że wstrzyknięcie 
tego hormonu powoduje bezpłodność 
samicy przez okres kilku czy kilkuna· 
stu dn,. 

Uzyskiwanie jednak progesteronu w 
większych ilościach byłoby zbyt ~osz­
towne, toteż ba!łacz szukał dalej. W 
cią![u 2 lat zbadał działanie 175 róż­
r.ych hormonów i preparatów, 
cie natrafił na związek che 
noretynodrel (za · ·ący pr g 
estrogeny i in· ero1dy). Mi ill 
jeszcze z ,n ml dodatkowym 
cjami s~wie :z:U, iała ta rady-
k_p.lnle. jak dn środki antykon 
cepcyjne, a p r.ie szkodzi orga· 
nizmowi. 

Ody po serii doświadczeń na zwie­
rzętach przystąpił do wypróbowania 
leku na kobietach , uzyskał potwier· 
dzenie nieszkodliwości, sprawa stała sie 
od razu głośna w świecie. W wielu 
ośrodkach badawczych i klinicznych 
zaczęto eksperymer,tować z nowym le-

kiem i uzyskiwać te same niezwykłe 
wyniki. 

Od 1960 r. lek jest w oficjalnej, apro 
bowanej przez władze zdrowia sprze· 
daży vt wielu krajach, a produkcją 
zajęły s'ię liczne fabryki farmaceutycz­
ne. Dziś można naliczvć już kilkad-zie· 
siąt spec.vfików sprzedawar.~ch pÓd róż 
nymj nazwami (Elnowi9, Ortho-Novum. 
Etalontin, Gostanon, Anoylar, Lyndiol, 
Volidan, Ritmjcon i wiele lnych). 

Pllgułka antykoncepcyjna stała się 
więc artykułem masowvm. używa jej 
12 mln. kobiet na całym świeci 
Wpływ tej pigułki na s 

łeczr.e, na ksz towąnie si 
ralDości, no e glądów 
płci - jest i. iż n 6rzy so-
cjolodzy twi et, że w histor'ii 
lu ości „era pigułki" ... 

na świecie pow­
uważana za dobrodziejstwo 

, za l!łównv środek w pJą.n_owaniu 
ziny. Należy więc ocze!dw~A . Żf' i 

u nas w kraju stanie si.ę łatwo do­
stępna. Tymczasem jednak, oprócz obiet 
nicy produkęji za rok, sprawa roz­
powszechniani~ ciągle napotyka r,a 
przeszkody. 

Główną przeszkodą jest nledostatecz 
na znajomość tej surawv u kobiet i 
obaw.a przed nowością. Choć dla piguł 
kl zapalono zielone światło niemal we 
w~yst.Jcieh kra.ia.eh na Za.chodzie, u nas 
zakor.eniona jest jeszcze przesa.dna 
obawa przeil rzekoma jej szkodlłwoś­
cill. Wiele kobie~ nieufnie odnosi się 

do . pigułki na podstawie za'!_łyszanej 
moze przed kilkoma laty plt11ki -0 ko11m 
plikacjach, które zda.rzają Bię po za. 
żywaniu. Tym też tłumaczy się fakt, 
że choć pigułka jest dostępna w każ­
dej klinice położniczo-ginekologicznej 
a więc w 10 miastach. gdzie istnieją 
Akademie Medyozne, w poradniach 
świadomego macierzyństwa i wttrost 
na receptę lekarską w aptece leków 
zagranicznych - to jednak rMpowszech 
nianie posuwa się zbyt wolno. 

Jak już wspom y, podejrzenia 
szkodliwości zos autorytatyw-
nie rozWiane, a pl U . zalecają leka­
rze I i)lo!lt tucJe. nrA ri -0 medyczne jak 
i sp eczn , czego s ieżym przykładem 
lty y obr dy iwia.toweg-o Kongre"u 
T ąny Planowania Rodziny, który 
llę Obył w Sa.ntiago (Chile). gdzie 

yscy zgadzali sie z opinią. iż lek 
ten - używany pod kontrola lekarski\ 

stanowi wielką zdobycz ludzkości. 

Za szybkim rozpowszechnieniem pi­
gułki w Polsce przemawia również 
troska o zdrowie kobiet, które zgła­
szają się do lekarzy z prośba o przer• 
wanie ciaży. Jakkolwiek zabieg taki, 
wykonywany w sz11ita.lu. nie stanmvi 
zagrożenia życia (co było tak częste 
dawniej), to jednak powinien być trak 
!owany jako zł.o tolerowane txlko "w 
POSTAJrLególnych pnypadk.a.ob. · Trzeba 
pamiętać. że tzw. skrobanki rzadko kie 
tly przechodzą bez przykrych następ~tw 
i można im przyphać wiele dole~liwoś 
ci (łącznie z ra.kiem), zatruwajacvch 
życie kobiety przez długitt lafa, ~ 'na­
wet p:owadzącycb do przedwczesnej 
śmierci. Tymczasem roczna liczba tvch 
operacji utrzymuje się u nas od dln:t­
szego czasu w granicach 200.000 przy­
pa·d!tów. 
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Jacy ,jesteśmy? 
(Dokończ.enie ze str. 3) 

miast odpowiedi będzie rliecp skromniejsza ł' 
v:szyStko się wyrówna. Ażeby mówić o Jakoś­
ci, irzeba WSipomnieć też o iloścL Nd. raz.ie więc 
wiemy już ilu nas jesl Za trzy lata będzie 
nll8 o . 26 tysięcy więcej. W sposób naturalny 
przyrosme nas 10,5 tys. Przyemigruje zaś 15,5 
tys. Z kolei w 1975 roku będzie nas 795 tys. 
Ponadto zmieni się struktura Wieku łodzian 
Taje:nnica tak małego przyrostu naturalnego 
polega na tYm. że zmaleje liczebność kobiet w 
wieku najwyższej rodnoścL Zmaleje też gru!la 
ii.udzi w wkku,. produkcyjnym. Obecnie pracu­
je w Lodzi 395 tys. osób. Za 10 lat zatrud­
nienie wzrośnie zaledwie o 35 tYs. 

W tej chwili najwięcej mieszkańców nasze­
go miasta pracuje w przemyśle - 220 tys. 
osób. Znaczniejszych zmian się tu nie przewi­
duje. Jesteśmy miastem klasy robotni:'zei i 
takim pozos.taniemy. Nastąpią tylko małe prze­
sunięcia z ])rzemyslu do usłu:g. Jeśli teraz 
ogól zatrudnionych w przemyśle wynosi 52 
proce11t, to w lata.eh 70-75 będz.ie się kS'Ztał­
towal w granicach 49 procent. W usługach pra­
cuje obecnie 30 proGent zatrudnionych, W 
przyszłości pra::ować będzie 34 procent. 

Powoli również następuje równowaga płci. 
Bardzo powoli. Dwa Jata temu było o 55 tys. 
kobiet Więcej niż mężczy:m. W 1975 r. prze­
waga kobiet wyniesie 47 tys. Zmniejszać 9ię 
będzie także procent kobiet pracujących. Już 
obecnie obserwuje się znacznie mniejszy 
przyrost kobiet w wieku produkcyjnym. Ich 
mdejsca pracy będą musieli zająć mężczyźni. 
Prod'ukcja przemysłowa będzie bowiem rosła 
nadal. W tej 5-latce jej wartoM wzrośnie o 
28,4 proc. Równolegle będzie wzrastać takze 
konsumpcja. 

Jak to wygląda aktualnie w dziedzinie arty· 
kułów trwałego użytku? Otóż na 1.000 miesz­
kańców dwa lata temu samochody osobowe 
posiadało 15,6 osób. Za s lata - 25 osób zmo· 
toryzowanych będzie przypadało na 975 pie· 
szych. Jedźmy dalej. W 1965 r. na 1.000 miesz­
kańców - 134 było właścicielami telewizorów 
(w 1970 r. będzie 237), 239 właścicieli aparatów 
radiowych (w 1970 r. - 267), 39 właścicieli lo­
dówek (w 1970 r. - 120), 156 posiadaczy pra­
lek (w 1970 r. - 210). Jak widzimy wzrost 
„ulod6wlcowienia" i „upralkowienia'.t będzie nie 
lichy. Zmniejszy się jellynie liczba właścicieli 
telefonów. Z 18 na I.OOO mieszkańców w tej 
chwili do 14 w 1970 r. zamiast opowiadać so­
bie życiorysy przez telefon, będziemy mogli 
natomiast pójść do restauracji lub kawiarni, 
których ilość nieco (minimalnie) się powięk· 
szy, Ze UO do 157. Najlepiej więc będzie sie· 
dzieć w domu i oglądać telewizję. Obecnie 
jut ok. 40 proc. budynków mieszkalnych na­
szego miasta pochodzi z nowego budownictwa. 
W 1970 r. połowa miasta będzie nowa. Ale 
około 32 tys. rodzin będzie czPkalo jeszcze na 
mieszkania spółdzielcze. Jeśli to koi;oś pokrze• 
pi, mogę dodać, że za 3 Jota 582 tys. obywa­
teli będzie korzystać z kanalizacji a 528,5 tys, 
z gazu. 
~ rzeczy drobniejszych warto dodać, te cho· 

dz1my teraz do 7 teatrów (nie wszyscy), 7 łaź­
ni miejskich (jeszcze mniej). W tej dziedzinie 
żadnych większych rewelacji się nie przewi· 
d'-!je. Na jedną bibliotekę przypada 11,8 tys. 
mieszkańców. A na jednego mieszkańca przy. 
pada O,F, tomu. Częściej niż do teatru cho­
dzimy do 26 kin. Na 1.000 mieszkańców przy. 
pada u nas 15,8 miejsca. Za 3 lata wskaźni!< 
bę~zie jeszcze mniejszy, gdy tymczasem śre­
dnia krajowa wynosi 22,1 miejsca na 1.000 osób. 

Jeśli idzie o zdrowie to jedna apteka przy­
pada na 12 tys. osób. Na 10 tys. potencjal­
nych pacjentów czeka w szpitalach 70 łóŻek. 
Pod koniec 1970 r. leczyć nas będzie 2350 le­
karzy, tj. 30 na 10 ty-s. mieszkańców Lubi­
my również podróże. Co roku: J)Tzewa.±nie 20 
tys, łoozian wyjeżdża za granicę. 7 tys. osób 
przyjeżdża do nas z samych krajów demo­
kracji ludowej. Udzielamy się także społecz­
nie. Czyny społeczne dają naszemu mia.s.tu 
rocznie 50 milionów złotych. Prawie co trze­
ci mieSŁkaniec Lodzi uczestniczy w czynach 
6'połecz.nych. 51 tys. posiada k&iążeczki pra­
cy społe~znej. 1480 osób otrzymało złote od­
znaki uczestnika pracy społecznej (400 prze­
pracowanych godzin). 1964 osoby srebrne od­
znaki (200 godzin JJT<l(:Y) i 2625 osób brązowe 
odznaki (100 godzin). Wysiłkiem społecznym 
urządzono na ter_enie naszego mia,sta 112 świe 
the blolrowych. 210 placów zabaw, posadzo­
no 200 tys. drzew, milion krzewów, urządzo­
no 2 ośrodki wodno-wypoczynkowe, 3 sta(!io-. 
nY sportowe, ulepszO'llo 120 peryferyjnych u­
lic, ułożO'llo 25 km chodników i wiele wiele 
innych. Za społeczne pieniąd·ze wybudowano 
w Lodzi 30 szkół Tysiąclecia. 

Za tymi wszystkimi liczbamd kryje się bo 
gaty dorobek pracy i wysiłku ludzkiego, wy 
siłku wielu ludzli, 

KAROL BADZIAK 
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P
roces stulecia.„ Po raz 
pierwszy w historii 
oddano pod sąd glów-

nych. zbrodniarzy wojen­
nych. Już po przemówieniu 
prokura~o-rów f licznych 
obrońców, Międzynarodowy 
Trybuna! Wojskowy prze­
znaczul ca.ly dzień 31 sierp· 
nia 1946 r. na „ostatnie siu­
wo oskarżonych". Każdemu 
z nich przyznano prawo 
przemawiania w obronie 
własnej przez 15 minut. 

31 sierpnia żandarmi ame· 
rykańscy po raz już 4ll3 
w tym procesie wprowad;ili 
na salę dawnego „sądu prz11· 
sięglych." w NorymberdzP. 
21 oskarżanych, którzy, zaj· 
mując na lawach w specj;il­
nym boksie srnłe miejsca dob­
rze /uż w11siedziane, witają si~. 
teraz po dawnemu, JQ.k gdy­
by nic w ,,1000-letniej Rz~-

' szy" się nie zmieniło: ści­
skają sobie ręce, móu:i11 
„Dzień dobry" f głośno przy 
tym wypowiada.ją swoje nie­
aktualne przecież tytul11 mar 
sza.lków, ministrów i pala­
dynów Hitlera. 

newodniczą.cy Trybunału, 

P 
ford Goeffrey .La.wrencc, 
ud7liela. głosu pierwsumu 
na. la.wie oska.rżonych, 
HERM~NOWI GOERl~­
GOWI, li:tóry za.raz wstaje 
i w ciszy, przerywa.ncj 
tylko S2llllerem pra.eujących 
apa.ra.tów filmowych, za-

azyna. mówlć. Ma. n.a. S<>bie sza.roblę­
kitny mundur marsza.I.ka. lotnictwa, bll'l: 
orz:nak i dystynkcji, a.le ee przez 9 m.1...­
sięcy trwania. prooesu stracił wiele ze 
swojej prz.yslowfowej tuszy, wygląda 
tera.z w tym mundurze, jak gdyby 
stal w szla.fr<>ku. Do niczego się aie 
przyznaje. Ata,kuje oskarżycieli za. rre­
kome przeinlLC7..anie cytat z jego prze­
mówień, a wreszcie cynicznie oświadcza, 
iż znała.zł się na tej sal.i w roli oska>:­
ronego jedynie z tego powodu, te na.­
leży do zwycięż&nyeh. 

Z kole-I Trybuna.I udziela. głosu RU­
DOLFOWI HESSOWI, jako na.stępne­
mu na. lawie. Rudolf Hess, do maja 
19łl r. (cr.i:yli d<> swojej wyprawy do 
Anglii) oficjalny następca Hitlera., uwa­
ża, że ma. prawo mówić sied7.11rC. Mówi 
z jakimś chytrym uśmiechem, aluzyj­
nie. Oświa.de-za. np., że wiadomo mu, 
iż w Afryce Południowej stoi pomnik, 
wzniesiony ku crroi niewinnie pomordo­
wanych kobiet i d'l.ieol. Pomnik ten 
W'lill.ieS:ono w mieJseu. gdrrle podczat 
woJny burskiej istniał obóz k001oontra.­
cyjny, zal<l'imiy przez Anglików, „Wy­
jaśniam zagadkę tego p<>mnJka - po­
wiada. - a.by dowieść, że Niemcy ule 
pierwsi za.k.lada.łi obozy kon.oen.t.rac)'j­
ne". Potem „wyjaśnia" je.w.crr.e llłne 
tego typu ,,za.gadki", a wr~e WYTI\• 
ża. wiarę w sprawiedliwość boska, i n„ 
dzieję, że go „Bóg uwolnl". 

Następnie mow1 JOACHIM VON 
RIBBE.lli/TROP, hitlerowski minister 
spra.w zagra.nimmych. W wywodach 
swoich stara się wykatLaĆ„. zbieżn<>śt'i 
polityki zagranicznej III Rzemy z po­
lityką amerykańska, i brytyjski\, jeśli 
ohodz.i o stosunek do ZSRR. 

W dalszej kolejruiśei prrem.a.wła. w 
tonie butnego protestu 08tabni dowód­
ca na.czelny hitlerowskich sil zbrojnych, 
ma.rszałek polny WILHELM KEITEL; 
o którym ze względu n.a. jego słuźaJ­
cza, postawę w stosunku do Hitleu 
mówiono w pewnych kołach nlemfo,,_ 
kich nie inaczej, Ja.k. „Laka.itel". Na 
jego oliwkowOOJielonym frenCfblJ włda6 
ślady po odprutych baretkacll <>rdero­
wych. Stwierdza., iż jego zdaniem 
osoka,rżenic „jest nieuzasadnione", :ie 
nie przedłożono „dokumentacji". A 
wreszcie, za.słaniając się konie<lZllOśc\!ł 
wykonywania rormtaiŁów, oświadcza. p;i.­
tetyC'talie, że służył narod<>wi i ojczyź­
nie. „I to jest moja. wina!" - kończy, 

Mniej buńczuC'Łlle są wywody ER­
NESTA KALTENBR"ÓNNERA, który jako 
zastępca. Himmlera I szef „Sicherhei!s­
dienst", niewiele może p<>wiedzieć na 
swoja, obronę. Toteż próbuje ud<.­
rz.ać w swoiście dogłębny ton pokory 
i na z.akońazenie dekla.ruje: „Z radoścla, 

zejdę do grobu, aby choi! w części oo­
pokutować za śmierć milionów Żydów". 
Natomiast następny oskarżony. ALFRED 
ROSENRERG, ideolog hitlerowski i mi­
nister Rzeszy do spraw Wschodu, za­
pewnia gorąco, źe przyWTÓCil „na. okn­
powanych terenach wschodnich wol­
ność Kościołowi". 

Wiele „religijności" przejawia też 
HANS FRANK, kat Polski. Za.bit>ga.j"1c 
już w więzieniu o interwencję Wa.ty­
ka.nu w sw<>jej obronie, przesudł z 
protestantyzmu na ka.t-01icy-7..m I stale 
czytywał BiMię. Przemawia. językiem 
niema.I biblijnym. „Droga. Hitlera 
powiada. - byla. d.rog21- bez Boga. Bez 
Chrystusa. Wzywam naród niemie<:kl 
do zawrócenia. z tej drogi!" 

Znacznie mniej krytycyzmu ujawnił 
WILHELM FRTCK. eks-orotcktor Ozeeb 

ł Mora.w, oświadmyl bowiem: „Na m~ 
im miejscu i w moich wa.runka.eh ża­
den patriot.a amerykański nie crz;ynilby 
nic innego". 
Następny „mówca", jjlden z najsta.r• 

mych bHlorowców, teoretyk i praktyk 
rasizmu, JULIUS STREICHER, nader 
skromnie określił sw<>ją. d:z.iatalnQśe. 
Oświadmył po prostu, że „to, oo sit: 
określa jako zbrodnię Hitl&a. i Himm­
lera, odbyłoby się również be<L Strcl~ 
chera i jego tygodnika. „Der Stilrmcr". 
Również a.ni cienia winy nie mógł 

dopatrzyć się w swojej cl7Jala.ln-0ścl 
.,cr.r.a.rodziej finansowy" Ili Rzeszy, 
BJALMAR SCHACHT. Przedstawił się 
Trybunałowi jako „fanatycrzaiy przeciw­
nik w1tjny". Podobnie - W ALTilER 
FUNK, b. prezes Ba.n.ku R2es-Ły. Nig­
dy nie u-OZestniazył w łupieniu kosz­
towności i nigdy mu nikt „ani sł<>wa. 
nie powiedział o oboo;ach koncentra­
cyjnych" - oświadcza. skomlą.cym gło­
sem i.„ wybucha. głośnym szloohem. 

Dalsi „mówcy" - admirałowie KARL 
DOENITZ i ERICH RAEDER oraz 

b. gauleiter Wiednia i przywódca mł<>­
dzie'ly hitlerowskiej, BALDUR VON 
SCHIRACH nie wnoszą do rO?.pra.wy 
w swoich wysta,pienia.ch nic nowego, 
oprÓC?. pruskiej buty. Admlrał<>wie naj­
wyraźniej potraktowali „ostatnie słowo" 
jako wyborna, &kaz.ję do obrony „ho­
noru" Kriegsmarine i jej... szlachet­
nych metod walki.• 

FRITZ SAUCKEL, eks-minister rob6ł 
publi<"DlYCh. powołał się na. swoje „za­
sługi antykomunistyczne" i na swńj 
„ludzki stosunek do r<>botników ob­
cych". Winę za. „metody werbunkowe" 
(w postaci łapa.nek na robOotY. do Ru­
szy) zwalił n.a. ga.uleiterów i ,,na.miest­
ników". 

O jakichkolwiek na.du:tyoia.cb włas­
nych i Wehrma.chtu nie chciał też nio 
słyszeć generał ALFRED JODL, mcf 
sztabu OKW, pnez cały ~s bowiem 
trwania. wojny nie robił nie innego, 
jak tylko stale „holdowa.ł tradycjom 
armil niemieckiej". 

Ostatni ambasador hltlerowskf w An­
karze i ek.s-ka.nclerz Rzeszy, FRA..."JZ 
VON PAPEN, „służył nie hitlerowcom, 
lecz ojczyźnie''. Ek.s-minister uzbroje­
nia, ALBERT SPEER z oburzeniem 
odciął się od „dykta.tury Hitloca." i 
uroczy<cie przestrzegł ludzkość prred 
III wojna, świa.tową, KONSTANTIN VON 
NEURATH, dawny min. spraw zagra.­
nieznyeh I b. protektor Oz.eeh, i Mo· 
ra.w jak również HANS FRITZSCHF1 
dyrektor generalny ministerstwa pro­
pagandy, przyma.li się do wJny tylko 
,,męśoiowo". 

Nawmiast ARTHUR SEYSS-INQUART, 
eks-komisa.rz okupowanej Holandii, 
stwierdził na. swoja, ca.la, obronę, te 
podoz.as jego na,dów „bylo ta.ro lepiej, 
niż podczas I wojny". Następnie dl>­
da.ł, że jeśli w ogóle slyS"Zll.l o ja.kich­
k-!>lwiek egzekucja.eh w Holandii, zaw­
sze były to „tylko oficjalne egzekueje, 
dokonywane na. sabotażysta.eh i dywer­
sa.ntach" •.• 

Pnewód w głównym procesie no­
rymb&skim dobiega końca. Lord La­
wrence. za.powiada, że oglOS7Al'n1e wy­
r<>ku nastąpi w dniu 23 września. Nu­
meracja kartek stenogramu przekracz& 
cyfrę 19 tysięcy •.• Za.ndarm.i amerykań­
scy wyprowadza.ja, oskarżonych, z któ­
rych właściwie wszyscy czuja, się nie­
winni, a jeżel.f nawet uznają. swoja, 
winę, t-0 w ja.kiejś tak minimaln'!J 
mierze, że wprost trudno sobie wyobora­
zić mechanizm psychicr.zmy, pozwalający 
Im nie dostrzegać bl'IZIDiaru zbrodru, 
jakich się dopuścili w la.ta.eh 1933-1945 .•• 

Wyrok ogł(}S7J()llo nie 23 września; 
jak zapowiedzia.l lord Lawrence, le<JZ -
na. skutek powstających w łonie Try­
bunału różnic w P<>glądach i ocena.eh -
dopiero w dniu 1 października 19ł6 
roku, a więc 21 Ja.t temu. 

ALEKSANDER PLACZiKOWSKI 
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Przecena 
W ostatnich listach Czytel 

njków jest kilka pytaA doty 
czących poprawności nazw 
różnych wyrobów przemyslo 
wych oraz wyrazów u., „ . 
nych w handlu; wyr:uy "' 
przenikają do szerokich krę 
gów klientów, jak choćby 
.,przecena" zniżka cen, 
którą zainteresował się pan 
R. K. „„.razi mnie Jakaś 
niejasnoić, a nawet nie­
konsekwencja w znaczeniu, 
jakh1 nadajemy temu słowu. 
Czy właściwe jest nazwanie 
„przeceną" obniżenia ceny·r 
Przecid mówi się: przeceni 
lem wartość tego dzieła lub: 
nie nalety przeceniać skut­
ków tego faktu. A wlec przy 
wykliśmy słowem „przece­
na" okrełla6 nadmiernie pod 
wyższoną waztość danej rze 
czy •• , Słowa „przecena" uży 
wamy teraz w odwrotnym jego 
znaczeniu. Według mnie, przy 
wprowadzaniu do użytku no 
wego słowa nalety unikać 
dwuznacznoś<'i i nie "" . 1 
jednego określenia dwom róż 
nym rzeczom lub funk­
cjom ••• " 

Zgadzam się całkowicie z 
korespondentem. Niestety, 
walka z „przeceną" w zna-
czeniu, jakiemu jesteśmy 
przeciwni, jest 1późnion.1, 
neologizm ma lat co naj­
mniej kilkanaście, zdążył się 
zakorzenić i rozszerzyć, 

Prof. W. Doroszewski, któ 
lY pierwszy się nim zajął, 
pisał m. in. "'Nie można w 
tak niedbały sposób używać 
wyrazów''. Proponował, aby 
np. zamiast „towary przece­
nione·• mówić „towary obję 
te zniiką", a zamiast „prze­
cenić'' - „poddać rewizji ce 
ny" lub „zmienić ceny''. Z 
rady iednak nie skorzystano 
I w książce „O kulturę sło­
wa" (wyd. 1962) autor tak 
zakońr7y! swą wypowiedź na 
temat omawianych wyrazów: 
„Po paru latach „przece­
niać" i „przecena" przyjęły 
się w handlu. Mogę tylko po 
wiedzlrć: szkoda, i OPlłtrzyć 
powy'isze uwagi refleksją: 
„Victrix causa diis placuit, 
sed victa Catonl" - „spra­
wa 11.wycięska podobała się 
bogom, ale zwyciętona Ka· 
tonowi", 1 nam nie pozosta­
ło chyba nic innego, nli to 
stwierdzenie. 

• • • 
Jedna z Czyt11lnlczek sły· 

szala, jak spiker witał tele· 
widz6w: „Dobry wieczór pań· 
stwo" I pyta, czy jego spo­
sób w:vratania •i• jest po-
prawny. · 

w tym zwrocie przyjęte 
jest utycie celownika: „J>.o­
bry wieczór państwu·~. Tak 
samo spotykając znajomego 
powiemy: „Dobry wieczór 
panu" a nie: „Dobry wie­
czór, panie". Jeśli jednak 
rzeczownik „pan" zastąpimy 
imieniem, nasze powitanie 
będzie brzmiało: „Dobry wi.i 
czór, Janku", a nie „Dobry 
wieczór Jankowi". Jeżeli to 
imtę dodamy do „pan'', tak 
że użyjemy wołacza: „Dzień 
dobry, panie Janku", a !)ie 
.,Dzień dobry panu Janko· 
wi". 1:tycie celownika było 
by tu motliwe, gdybyłmy 
r,hcirli nadać swej wypowlo· 
dzi od cieli tartobliwy lub u· 
Mc1y~ty 1 podkreślić, te wi­
tamy wylą<'znle tłl wlalnte 
osobę. 

U. BODALSKA 

(R~DAGUJE KLUB SZARADZISTOW LDK) 
KRZYZOWKA 

(PREMIOWANA KSIĄŻKAMI) 

POZIOMO: 1. Sezonowy robotnik rolny. s. zatruta przy· 
nęta. 11. Wyżej kolan. 12. Baniasty kielich. 13. 1967. 
14. Do paznokci. 15. Umartwiający się. 16. Wonna trawa 
łąkowa. 18. Pożywka dla drobnoustrojów. 21. Lączy bla­
chy. 22. Do klejenia. 24. Rzeka w Szwajcarii. 28, Lekka 
przezroczysta tkanina jedwabna. 2'1. Z nią do apteki. 
28. np. 30. Miasto w Japonii. 33. Na nosie piegowatego. 
34. Największa rzeka we Włosze<'h. 36. Olejek różany. 
~. Gamoń, gapa. 39. zawiniątko, pakunek. 41. Obicie 
ścian pokoju. 42. Błoto, bagno. 43. Ptak pokrewny jaskół­
ce. 44. Dźwięk. 45. Miłośnik, 46. Sofa z plecami. 

PIONOWO: 1. Obszerna ullca spacerowa. 2. Imię żeń­
skie. 3. Koszt, wydatek. 4. Do galarety. 5. Sclęta w lód 
rosa lub mgła. 6. Droga bita, gościniec. 7. Gatunek, ro­
dzaj. 8. Kolor w kartach. 9. Fachowiec od mysz. 10. Drze. 
wo o llsclach pachnących I pierzastych. 17. Ciało nie­
organiczne. 19. Autor „Matki". 20. Ptak podobny do so­
kola. 22. Uroda, piękność. 23. Poezja ep:c:ka. 25. Termin 
tenisowy. 26. Pytajnik mianownika. 28. Badanie, śledztwo. 
29. zasada, kanon. Sl. POdnosl clętary. . Tajemne nauki. 
34, Gra w karty. 35. J'eden ze zmysł6w. 37. Zabawa pole­
gająca na rytm!czn m odbijaniu ręk przyciąganej na 
sznurku wąskiej szpuli. 38. Skrzynia. łO. Szpalta w cza-
sopiśmie. 47. Wierzchdłek masztu. „,JER" 

I 
Nagrody książkowe za rozwl11zanle krzytówkl z nr !28 

wylosowali: Stanisław Jaworski, l.Ólfź, ul. Narutowicza $1, 
m. u, Henryk Sródka, l.64ł, 111. Skalna 28, Danuta Kleszcz 
Duszniki-Zdrój, ul. Zdrojowa 31b, Zenon Gaworski, Łódź; 
ul, Urzędnicza 8 m. 10, Zofia Landwijt, Tomaszów Maz„ 
Zapiecek bi, 5, m. 9. 
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Mając 58 lat mó- ł 
wiłt Bylem naj- ł 
młodszy wśród mło i 
dych, potem przed 
stawicie Iem mło· 
dych i wreszcie 
najstarszym wśród ł 
młodych i jeśli ł 
Bóg da, będę naj-
młodszym wśród ł 
starych. 1 stało 
się, 12 września 
1967 r. Maurice 
Chevalier rozpo-
czął osiemdziesiątą 
wiosnę swego ŻY• . 
cia. Tak jak wleź:l 
E iffla, od której 
jest o dwa miesią­
ce starszy. 

Najsławniejszy 
(obok generała de 
Gaulle'al Francuz 
starszego pokolenia 
stworzył taniutki· 
ml refrenikami, 
upierzonymi rewia 
mi, muzyc7nymi fit 
mami pewien obra» 
Francji. Francji -
niemodnej, niedzi-
siejszej, konwen· ł 
cjonalnej, ale cie· 
szącej się za gra- ł 
nicą pewnym pro· ł 
stiżem. 

Wciąż 

O Mt,ODYCH„. 

SMAK 

Sma.kujq dla ojozy:my 

Z życia wy}ęte 
Takie ;est już moje usposobłenłe, ·łe na-wet chórobf 

czyni ml pożvtecznq. Znajdu;ę się w pozycji ho1'11201'• 
talnej, czytam, medytuję i dyskontuję lntelektUGlftl• 
wlasnq nied'>lęiność i cierpienie. Zwycięstwo nędz1HJ 
mate-rii nad duchem okazuje aię w ostatecinum ra.chuft• 
ku zwycięstwPm ducha. Nadrabiam za!egłoici w lekłu• 
rze. Jest to w obecnych czasach jedyna okazja. Cz11ł 

I 
zdrowy cuowiek może sobie dziś pozwolić M tekturę I 
„Sagi rodu For$11tów"? J e§li na prze.i;z11t"3łlt , alowłet" 
nych" wtfsitm·ciy maly Jco,tar, ło na tatcq powłdd -
rzekę trzeba co najmnfeJ ta.palenia płuc z przykrymi 
komplikacjami. Nie chcę przez to Jednak PoWiedzieć, 
że literatura Jest ostatnio tv!ko clła htd1ł ChO'!Vch. Ra­
czej dln podr6żujqcych cSo celu niż do mkitd. Choćby po­
zytywnum prz11klaaem wprowa-dzo-ne od niednwna do 
dvstrubucjł tzw. kiesionkowce, do czyta.nfo w wagon! 
kol pjo-wum. 

Niemniej mam poważne zastrzdenln c.%Y duchowt} 
rozwój wsp6tczesneao czlowieka odbywa się prawldio­
wo i harmoniinie. Człowiek ten wraz z rozwojem irod· 
ków masoweg'> przekazu coraz mniej my§!!, coraz wfę• 
cej czyta, słucha i ogląda. A w świetle teorii widzenltJ 
patrze<' - nie zawszP. znaczy widzieć. Ani się bowiem 
spo-ętrzegliśm'I/, a filozofów zastqptli nam profesorowie 
filozofii, myWrlelł - komentatorzy, komentntor6w -
konferansjerzy. Tylko ci ostatni na naue nieszczęśelt 
nie pozwalają się nikim zastqpłć. 

Dawnfpj bylo tak, źe je§!! czfowłek m!ał 'a,kl§ t-ruilnti 
do rozwlklani-i problem, szedl po por4dę do starszeg'> 
ł mądrzejszeg.o od siebie. Dzi§ idzie do bibtloteki, po­
życzn książkę t czyta. Ale dO'))iero przu końcu dowia 4 

duje się, że to nie sq oryginalne myśli autora, tylko I 
zapożyczone. Au.tor przu pomocy przypisów I odsyłaczu 
odsyla go do innych autorów, tamci z kolei dalej I jesz-
cze dale,. Tum SJ'O<Snbem. je§li ma cierpliwo§ć, moiP. 
dotrzeć BŻ do Stobajosa, Talesa z Miletu czy Dbogene111 
Uief'c;u.sza. Z tych wla§nie powodów we>lę czyta«! Se 4 

nekę i Plutarchn niż „Przyja.ci6lkę" ł „Od glosy". Lt· 
piej już przecie~ czerpać u Mmego ir6dl<i nH, u ujścl'l, 
Mam wtedy większą gwarancję,' że wiedza, którą So• 
kro,tea nazywa „pleleqnowaniem du.ny" będzie przynaj• 
mniej czyst11. a nie mętna. Cz11telnikom tych felietonów 
r6wn!eż radzę, bu uimfost Badziak11. czutat! Plat<m11. (teł 
najlepie.1 w oryginale), a zamiast Horacego Safrlntl llJ· 
mego Hnraceqo, zamiast Hu.szczy - Hi>mera, zamlasl 
Plechala - Ezoµa, itd. 

Narastanie, poglębianie f poszerzanłe wiedzy sp.ówo• 
dowala, że umysl ludzi stracil 'Punkt oparcia, Uµadl'l 
wiara w oryginttlno§ł. własnych myśli. Zaden naukowler., 
ocz11wi§cie poza Parkinsonem, nil! ma odwagi stworzy<! 
dziela, kt6re bu p-rzypisal wylqcznie wusilk,om wlasnego 
umuslu. O w11tf.anlu takiego dziela w ks!qźce bez przv 4 

pis6w, cytat6w ł bibliografii w og6le mowy być ni• 
może. Obwolann by ao szarll1.ta.nem, albo.„ 1atyr11kiem. 
Jedynie jeszcze poeci, pi!arze ł artyści ma.1ą odwa,gę 
odk1'JIWać dziś i odświeża~ na nowo 9t11.f'11 prawdy, podając 

I 
je lti swo.ie, pnez $iebie wymvj!o-nir, ttworwne ł opl- , 
sane. 11: 1ł11C!ł'lego '!IUnletu włd:rr!łł& f.4ka ml'łod& jest 
5ed 11-le mo~ntejsż11 ft przv'Plsuwa.nłe ta1a vch yg!­
nalflT!eh odfc1'l/ f ft'llJfti ftotriu mlU'lftU., tl4 'J>T kład 
Sokrate!OWi, S'P 41ozłe ct11 A'l'me-llczvlcotn. ~a sa· 
mokr.ytycznie, ż• niegduś tak czyniłem. !e§h jllk m~­
ftJ wla.ma myśl wydawała mf się zbyt oryginalna, 
ebcentryczntJ lub bulwersująca, <>blekalem Jq w arme~-
skle 11rzyslowfe. Ppdl.a nlkczemnoś6 moich pra·ktyk niech 
będzie ml wybaczo.ntJ cho6by z tego względu, ź11 dzięki 
mnie zortala wzbogacona - co prawda nłez1Wcznle, ale 
zawsze - wielka sk1rbnica mqdrośei Wschodu. GorzeJ 
jrst jedna.k, kiedy pisarz chcqc powiedzie~ co§ intere­
rujaef!go o współczesnym świecie, ubief'a swych bohtt· 
ter6w w a.ntvcznq konfekcję. Wole już Edypa w ko: 
rzutce polo, 'IU Holoubka w chitonie, 

Ka-Be 

PRZECIW HAt,ASOM, NAWET Mlf,YM 

Wpierw ml tLSZY wywatujcie 
I d0<pie<ro wiwa.tujcie!!I 

PVRPUBA 

Nie tylko kr6! (I watvd) chodzq w purpu-1"U 
Ale i ma.ki, ! róże„. 

NI.Il mn.iej od order6w bii:my. 

• NA DWOJE BABKA WROtt 

Cza.sem wzbogaca, czasem zuboM: 
Sto,wia.nie spr!Lwy na o-strz"' n0<ta 

młody„ . 
trochę oszczędzać na scenie. bo jestem pe­
wien, że ci którzy męczą się na scen.ie, mt::· 
czą taJ)tże i publicimość. 

O STAROSCI 

Mógłbym występować codziennie w czte­
rech stronach świata w zamian za naj­
wyższe gaże, A tak naprawdę, to przez 
pół roku odpoczywam, czekając by zn-0wu 
korzystać z usług cudownej medycyny Jaką 
jest powodzenie. Nie szukam już niczego. 
Po-wiedziałem już to co miałem do powie 
dzenia. N'e zależy mi na publicznym p<>· 
kazywaniu się. Stałoby się to denerwuiące. 
Starzec bij~cy rekordy 'to - ładne. Starzec 
całujący na premierach dtiewczęr.a. - to 
głupie. 

O SMIERCI 

Polecenie 
Między prezydentem Sta­

nów Zjednoczonych Abraha­
mem Lincolnem a generałem 
McC!ellanem, który nie od· 
nos'ł sukcesów w bitwach, pa 
nowały oziębłe stosunki. Kie· 
dyś prezydent otrzymał depe­
szę: 

- „Wzięliśmy do niewoli 
sześć krów. Co robić? - Geor 
ge McClellan". 

Lincolr. odtelegrafował: 
- „Wydo~ć"I 

Wielkość 
Alfred Hitchcock powfedzlał 

kiedyś 0 dekolcie pewnej 
gwiazdy filmowej: 

- Za mały dla tłumu, za 
duży dla snobów.„ 

U działo wiec 
Znakomity komik Glerasid 

s\i;I znany był ze skąpstwa. 
Kiedyś przyszła doń zakonni· 
ca, kwestująca na dzwon. Ko 
mik krzyknął do żony: 

- Daj 20 groszy na ten 
dzwoni i • 

Co sądzi SO-letni ł 
Chevalier o mlo- ł 
doścl, starości I i 
śmierci - podaje· 
my za paryskim 
„Expressem". .t. 

,.__ ...... . Czuję, że im dobrze życzę, chociaż nie· 
którzy traktują mnie tak jak bym już 
u.mairl. Mówit:: im czę&to: - powin.niścle się 

Naturalnie. że o niej myślę. Co dwa ty­
godnie odchodzi ktoś. kogo się dobrze ?na­
ło, kogo się kochało. Nie boje się śmierc:!i. 
Chciałbym jednak umrzeć ładnie. Jestem go 
tów podµisać kontra.kt z telewizją. Niech 
przyjdą ze swoimi kamerami przed moje 
śmiertelne łoże. Spróbuję sle wtedy uśmiech 
nąć I powiedzieć: - do widzelllia I dzięku­
ję państwu. 01,.o moje ootatnie życzenie„. 

Opr. A. PONIATOWSKA 

Po paru m~eslącach słysząc 
dzwonienie, Gierasiński z za 
dowoleniem mówi do żony: 

- Słyszysz? Dzwonią za 
n a s z e pieniądze! 

i DZIENNIK l.ODZKI nr 238 (6476) 



WAŻNE TELEFONY 

Pogot. Ratunkowe 
Pogot. MO 07 400·00 
Kom. MO m. Łodzi 
Straż Pożarna 
Pogot. Energet. 
Informacja telefon. 
Informacja PKS 
Informacja PKP 
Pogot. Oswietl. Ulic 
Pogot. PZMot. 

TEATRY 

09 
500-00 
292-22 

08 
334-28 

03 
265-96 
581-11 
220-89 
533·09 

TEATR WIELKI (Plac 

CfJ!!ldzie? KitDY? 
WŁOKNIARZ „Staj• 

nia na Salwatorze" 
(panorama) od lat 14 
(poi.) g. IO, 12, 14, 16, 
18, 20, 9. 10. j. w. 

PIONIER (Franclszkańsk ~ 
31) „Niezłomny Wi 
king" od lat 11 (USA) 
g, 13.30, 15.45, 18. 20.15. 
9. 10. „Człowiek bez 
paszpnrtu" od lat 14 
(radz.) g. 16, 18, 20 

przy ul. Bydgoskiej 17, 
'Tu roszowsk iej i z dziel 
'licy Widzew z Rejono­
wej Poradni „K'' przy 
ul. Wyso~iej 12. 

Kv1iaty dla milicjantów 
w dniu ich święta . , 

Z l<uponem ,,Dl" 
do Teatru Powsuchnego 

Dąbrowskiego) g. 19 
„Kniaż Igor" 

ZACHĘTA - „Wczoraj, 
dziś, jutro" (panora­
ma, wł.) od lat 16 g . 
10, 12.30, 15, 17 .30, 20 
9. 10. jak wyżej 

POKOJ <Kazimte,..za 'l} 

Szpital im. H. Jorda­
na, ul. Przyrodnicza 7-9 
- przyjmuje rodzące i 
Lhore ginekologicznie z 
dzielnicy Sródmieście z 
rejOnowych poradni ,,K" 
przy ul. Piotrkowskiej 
107 I Piotrkowskiej 261 
ur az z dz.ielnlcy Bałuty 
z rejonowych poradni 
„ K" przy ul. SęJziow­
s kiej 16 i Snycers kiej 3. 

Codz:ien·nie zakłady pracy; 
ins ty tucje i s:zikoty zamawia­
ją b:.\ely zbiorowe na siziluk~ 
Arbuzowa „Npe spowiedzi", 
k·tóra nadal cieszy się w Te. 
ahrze Pow&zechnym dużym 
pe>wo0dzeniem. A ponieważ z 
okazji 50 rocz:n.icy Rewolucji 
Październik<JWej poszczególne 
zakłady urządzają akademie, 
nada•rza się sp-05.()bnooć 1..or­
ganirowania jej w Tea!.TM 
Po wszechny m. Dla CzY'telffi• 
ków „Dziennika Lód7.k iego" 
zamieszczamy kolejny kurpon 
upoważniający do nabycia bi.­
Jetów t.lg<JWych :na „N oc SJ)O-

9. 10. nieczynny 
TEATR POWS:lECHNY 

(Obr. Stalingradu 21) 
g, 19.15 „Mocne ude· 
rzenie", 9. 10. nieczynny 

TEATR JARACZA (W >& 
li Teatru Rozmaitości, 
ul. Moniuszki 4-a) g. 
15 „w pustyni i w 
puszcz)-" 
9. 10. nieczynny 

TATRY LETNIE - „Ko 
biety nie bij 'nawet 
kwiaten1" (pan., cze­
ski) godz. 19.30 (kino 
czynne tylko w dni 
pogodne) 
9. 10. jak wyżej 

STYLOWY LETNIE -

Bajki - godzina 11 . 
50 lat kinematografii 
radzieckiej. Adaptacje 
literackie na ek"anie: 
„Noce nad Newą" od 
lat 16 g. 16, 18, 20. 
9. 10. 50 lat kinemato 
grafii radzieckiej. A­
daptacje literackie na 
ekranie: „Ojrowif? i 
dzieci" od lat 14 g. 
16, 18, 20 

n Klinika Poł.-Gin. 

wiedzi ". (j. kr.) TEATR NOWY (Wię::-
kowskiego 15) godz. 16 
„Sluby panie1iskieu, 
g. 19.15 „Blacharz bur 
mistrzen1'' 
9. 10. nieczynny 

MAŁA SALA (Zachodnia 
93) g . 20 „Swierszcz 
za kontinem'' 

„Monsieur" (franc.) g. 
19 (kino czynne tylko 
w dni pogodne 
9. 10. jak wyżej 

ADRIA <Piotrkowska 150) 
Kino filmów radzieckich 

50 lat kinematograf\\ 
radzieckiej. „Rok pr:tł." 
stępny" od lat 16 g. 
10, 12, 14, 16, 18, 20 
9. IO. jak wyżej 

REliORO !Rzgowska 2) 
„300 Spartan" (panora 
ma) od lat 11 (USA ) 
.e;odz. IO. 12.30. 13. „Mar 
ki•a Angelika" (pa .10 
ramal or' l•t 16 tfr l 
g, 17.30, 20. 9. IO. 50 la t 
kinematografii rad ziec 

AM, ul. Sterlinga 13 -
pr zyjmuje rodzące i ch :i 
•" ginekologicznie z d zie• 
nicy Srl>dmieście z re­
jonowych poradni „K" 
przy ul, Kopcinskiego 3?. 
i Nowotki 60 oraz z dziel 
nicy Widzew z rejoho­
wych poradni „K" przy 
ul. Niciarnianej i Zbo­
LZe 18. 

Chirurgia Południe -1 
S zpital im. Brudzińskie­
go, ul. Kosynierów Gdyń 
~kich 61 

Chirurgia Północ 
Szpital im. Pasteura, ul. 
\Vi.{urv 19. 

Wczoraj minęła 23 rocznica 
powstania 1\10. Rano pod tabli­
cą pamiątkową Im czci pole­
głych przed ' Komendą Miasta 
i\10 wvstawione zostały warty 
honorowe. Do południa płyta 
pod tablicą pokryła się wiązan­
kami kwiatów. Kwiaty złożono 
również na mogiłach poleglycll 
funkcjonariuszy MO. 

instytucji, organizacji społecz· 
nych i osób prywatnych. Tra­
dyry jnie już szczególnie ser· 
<leczne życzenia otrzyn1ali mili· 
cjanci od dzieci i młodzieży. 
Zlożyly im wi1yty de\-egacje 
szkół, , drużyn harcerskich a 
nawet przeclszkoli, rlziękui'\C 
funkcjonariuszom za ład i opie­
kę. 

KUPON 

upoważnia.Jący do nabyeJa 
dwóch biletów ulgowych na 
sztukę A. Arbuzitwa „Noc 
spowiedzi" 9. 10. nieczynna 

TEATR 7.15 (Traugutta I) 
g. 19.15 „Paryżanin" 
9. 10. nieczynny 

OPERETKA (Północna 
47-51) godz. 19 „Domek 
trzech dziewcząt" 

t:ZAJKA (Aleksandrow­
ska 162) „Krzyżacy" 
(poi.) od lat 12 godz. 
15, 18 
9. 10. nieczynne 

kiej. Adapt acje lite-
rackie na ekt anie: 
,.Opowieść o praw­
dziwynt człowieku" od 
lat H godz. (!O seans 
zamknii:ty), 12.30, 15, 
17.30, 20 

I.;aryngologia: Szp. im. 
Pirogowa, ul. Wolcza:'1-
,ka 195. 

Okulistyka: Szp. Im. 
Jonschera, ul. Miliono-
wa 14. , 

Imię I na.zwlsko 

; . ; . 
9. 10. nil!czynna 

1'NERGETYK (Al. Poli­
techniki 17) „Trema" 
(USA) od lat 14 godt . 
15, 17, 19, 9. 10 nieczyn 
ne 

ltOMA <Rzgowska R4l 
Chirurgia I laryngolo­

gia dziecięca: Szp. im. 
Konopnickiej, ul. Spor 
na 36-50. 

Uroczyście obchodziło ten Na skrzyżowaniach ulic kwia· 
ty milicjantom wręczali rów· 
nież kierowcy. 

Adres . ; . ; ; ; TEATR ARLEKIN (Wól· 
czańska 5) g. Il, 15 
„Gwiazdeczka Zaspa-

neczka. 9. 10. g. 17.30 
„Ptasie mleko" 

'l'EATR PINOKIO (Ko­
pernika 16) g. 12 „Ru· 
bel samosiejek" 
9. 10. nieczynny 

'l.EATR ZIEMI ł.0DZ· 
KIEJ (Kopernika 8) 
9. 10. godz. 19 „Kamer 
dyner" 

CYRK „BAJKA" (Plac 
Niepodległości) godz. 
li, 17, 9. IO. g. 17 

KABARET „AGAWA" 
(w sali kawiarni Agll­
wa) godz. 22.15 „Ko­
chajmy się''. 
8, 10. nieczynny 

MUZEA 

MUZEUM HISTORII 
WŁOKIENNICTWA (ul. 
Piot r kows ka 282). Wy­
stawa „ Włókiennictwo 
\vczoraj", "Tkanina pol 
ska" czy nne g. 11-16. 
9. IO. nieczynne 

l\IUZEUM KATEDRY E· 
WOLUCJONIZMU UŁ 
(Pa r k Sienkiewicza) -
czy nne g. 10-14. 
9. IO. nieczynne 

MUZEL'.l\1 SZTUKI (Więc 
kowskiego 36) czynne 
od 11-19. 
9. 10. nieczynne 

MUZEUM RUCHU RE· 
WOLUCYJNEGO (Gdań 
ska 13). Czynne od g. 
10-17. 
9. 10, nieczynne 

WYSTAWY 
SALON SZTUKI WSPOŁ 

GDYNIA (Tuwima nr 2) 
„Jej siedem wieczo­
rów" od lat 18 (cze­
ski) g. 10, (12.30 seans 
zamknięty), 15, 17.30, 
20. 9. IO. „Sabrina" od 
lat 14 (USA) godz. 10, 
12.30, 15, 17 .30, 20 

HALKA 1Kraw1ec1<a 3-5) 
„Zamek pułapka" g. 
11, 12, „Nieśmiały w 
akcji" od lat 11 (radz.) 
godz. 16, 18, 20. 9. 10. 
„Nieśmiały w akcji" 
godz. 16, 18, 20 
MAJA <Killńsklego 178) 
„Wojtuś i Wacu.ś" g. 
14. „Marysia i :>lapo· 
leon" (panorama) od 
lat 16 (poi.) godz. 15, 
17.30, 20, 9. 10. „Mary­
sia i Napoleon" godz. 
15, 17 .30, 20 

t.ĄCZNOSC (Józefów ł3l 
„żołnie~ki" od lat 18 
(wł.) godz. 15, 17, 19. 
9. !O. „Kochajmy sy­
renki" od lat 14 (poi.) 
godz. 19 

t.IJK (Traugutta nr 18) 
„Tomcio Paluch" <USA> 
od lat 7 g. 14, „Wiel­
ka ucieczka" (USA), 
od lat 11 g. 16.30 (g. 
20 seans zamknięty) 
9. 10. jak wyżej 

~ILOJlA GWARDIA (Zlf' 
lona 2) „Wielki WYŚ· 
cig" (panorama) od 
lat 11 (USA) godz. 10, 
13. 16, 19 

· 9. 10. Jak wyżej 

„Drewniany jeździec" 
godz. 10, 11, 12, 13, 14, 
„Człowiek be7 pasz­
portu" (panorama) od 
lat 14 g. 15, 17.30, 20 , 
9. 10. ,,Car i generał" 
(panorama) od lat 16 
(bulg.j g. 10, 12, 14, 
„Małżeństwo na niby" 
(panocama) od lat 16 
(czeski) g. 16, 18, 20 

SO.JUS'l tPlatowrr-wa .;i 
„Koncert" godz. 14, 
..Zw::1riowana noc" n; 
lat Il (pol.) godz. 15, 
17, 19, 9. 10. „Niezłom 
ny Wiking" (panora­
ma) od lat 11 (USA) 
g, 17, 19.15 

STYLOWY - STUDYJNI> 
<K i lińskiego nr 123) -
nieczynne (program 
przeniesiony do kina 
„Gdynia") 

STOKI (Zbocze 1) Baj­
ki godz. 15, „Mroźny 
poranł."k" od lat H 
(radz.) g. 16, 18, 20, 
9. 10. „Wojenka, wo­
jenka" od lat Ił (fr .) 
g , 16, 18, 20 

STITDIO <Lumumtw 719) 
„co wiemy o Popie­
lu" godz. 161 „Czerwo 
na puRtynia" od lat 18 
(wl.) g. 17.15, 19.30, 
9. 10. „Czerwona pu· 
stynia" g. 17.15, 19.30 

SWIT (Bałucki Rynek 5) 
„orzeszek" g. 10, n . 
12, 13. „Morderca zo· 

•tawia ~lad" (pan„ poi.) 
-0d lat 16 godz. 14, 
16, 18, 20. 9. IO. „Mor 
derca zostawia ślad" 
g. 10, 12, 14, 18, 18, 20 

DYŻURY APTEK 

Chirurgia 
twarzowa: 
Barlickiego, 
~kiego 22. 

szczękowo­
Szpital im. 
ul. Kopciń 

dzi~ń i społeczeństwo naszego 
m iasta. Do Komendy Miasta 
MO i komend dzielnicowych 
napływały życzenia i wiązanki 
kwiatów od zakładów prac~·. 

. ~ 
(LW) 

. . ; . . . . 
Toksykologia: I 

Szpital Kliniczny 
ul. Żeromskiego Aby Łódź nam piękniała 

9. IO. Wczoraj - w różnvch dziel-
Chirurgia Południe I • k nicach naszego miasta - przy Szpital im. Pirogowa, naunurac1a ro u · pięknej słonecznej pogodzie ło-i;!. Wólczańska 195. S dzianie porządkowali os iedla , Chirurgia Północ u ML parki i skwery. Prace spo!P.cz-Szpital im. Sterlinga, na w ne wykonywane dla uezczenia ul. Sterlinga 1-3. 50 rocznicy Rewolucji Paździer-Laryngo1og1a: Szp. im. nikowej przebiegały niezwy kle aarlicklego, ul. Kopcii1 linauguracJa roku akade- sprawnie. w śródmieściu w ~kiego 22. mickiego 1967 /68 w W leczo- pa rku za Radiostacją pracow~-Okulłslyka: Szp. Im . rowym Uniwersytecie Mark · li m .. in. ZMSowcy, uczniowie Jonschera, ul. Miliono- sizmu-Lenlniioz.mu pny Kr. szkół lict'ainych oraz pracowni 

wa 14. PZPR odbędzie sii: 12 pai- ~Y ZPW im. Niedzielskiegn, Na Cb1rurgt.a lsaryngol 10 dziernika br. (ca.wartek) o Bałutach urzad zono zie lenice ~la dz1ec1ęca: zp. m. przy ul. Zachodniej 7, za ś na Korcuika, ul. Armil g-od.z. 13, w a.uli WUML. ('zerw.one• n. p· t k k 232 Ili ) I Widzewie uczniowie szkół p od · ' ( JO r ows a • p. · stawowych i licealny ch praco-Cblrurgia 1Zczękowo- a nie 10 października, jak wali w ośmiu par kach. w Gór· twarzcwa: Szpital im. pierwittnle zawiadamiano. nej w y konywano roboty z iemne Barlil!l<1ego, ul. Kopclń przy budowie stadionu „Tęcza" >kiego 12. 
Toksykologia: I Centr. 

browa. Pracowały tu ekipy z 
kilkunastu zakładów oraz ucz­
niowie ze szkół podstawowych. 
Również na Polesiu wczoraj 
trwały intensywne prace spo„ 
łeczne, w których brali udział 
pracownicy zakładów, spółdziel 
ni i straży pożarnej. 
Dziś w niedzielę w godzinach 

przedpołudniowych w Sródmiel< 
ciu, na Bałutach, w Górnej, na 
Polesiu i Widzewie mieszkańcy 
będą pracowali przy porządko­
waniu i upii:kszaniu swoich 
d zielnic. Już od godz. 9 na Wi­
dzew ie rozpoczną się rob ot ? 
ziemne w przyszłym parku po 
między ul. Małachowskiego a 
tornmi kolejowy mi, w któr y ch 
weźmie udział ponad !OO osób. 

(j, kr.) 

\

-••-••••••••• oraz w parku osiedlowy m Dą-
szpital Kliniczny w AM, 1011111111m111111m111111111111111111nmm111111111111m11111111111111111111111111111111111111111111m11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 ul. Zerom•kiego 113. I 

Nocna pomoc lekar-
ska, ul. Sienkiewicza 137, 
tel. 444-4' - przyjmuje 
7.głoszenia telefoniczne 
na wizyty domowe le­
karzy w godz. 19-5. W 
ambulatorilUll Internisty 
cznym przyjmowani są 
na miejscu chorzy z na 
!i!łyml zachorowaniami 
in.ternistycznyml w go­
dzinach 16-7. 

NIEDZIELA. Cl Spotkanie z 
polską piosenką o god z. 
15.30, w muszli koncertowej 
Parku im. Poniatowskiego, w 
programie nauka p iosenki „Las 
ulożyl tę piosenkę'', konkur­
sy i :rnncert życzeń. 

w niedzielę o godz. 17, w po­
niedziałek o godz. 19. 
PONU,:DZIAł.EK: Cl „Tkani­

ny dekoracyjne warsnwskich 
artystów z pracowni dohviad· 
czalnej ZPAP" - w ystawa w 
Muzeum Historii Włókienni­
ctwa (Piot rkowska 282), otwar 
de o godz. 12. 

Cl Spotkanie autorskie z ff, 
Hartenbergiem - o godz. 18 
w ZŁ LK (A. Struga !). 

CZESNEJ (Piotrkow-
ska 86-88). Wystawa 
malarstwa Adama Ban 
drowskiego. Czynna 
od godz. 12-20. 

MUZA (Pabianicka 173) 
„worek prezentów" g. 
15, „Westerplatte" (pa 
norama) od lat 14 (poi.) Pl. Kościelny 8, Piotr­
godz. 16, 18, 20. 9. 10. :rnwska 67. Piotrkowska 

Francja naprzód" od 3C7. Obr. Stalingradu 15. 
'iat li (franc.) godz. Armii Czerwonej 8, Pl. 

Nocna pomoc pielę~­
niarska, Al. Kościuszki 
48, tel, 324-09 - przyj­
muje zgłoszenia telefo­
r:!czne na zabiegi do 
domu w godz. 19-4. 

o wszechnica kultury rosyj 
skiej -- inauguracja o godz. 18, 
w Klubie Rosyjskim (Więc­
kowskiel(o 32), odczyt nt. „llja 
Erenburg w literaturze radzie~ 
kiej" wygłosi dr Z. Ryter, po 
odczycie występy artystów scen 
łódzkich. 

o „Freski w Farras'', „Mu­
zeum im. A. Puszkina w Mo· 
skwie'' i „Skarby Kren1low­
skiego Muzeum" - projekcja 
filmów oświatowych, o godz. 
12, w Muzeum Arch eologicz­
nym (Plac Wolności 14) . 

Cl „Jazz w Filharmonii" -

D ,,żołnierska droga" - wie 
czór li t eracko-muzyczn y, o go 
dzinie 19 w Klubie MPiK (Na 
rutowicza 8-10). 

ZOO (ul. Konstantynow 
ska 6-10) czy nne w go­
dzinach 9-17 (kasa 
czynna do godz. 16) 

16 18 20 Pokoju 3. 
OKA '1Tuwlma nr 34) 9. 10. 

Swiątec.zna pomoc le· 
karska: dzielnica Sród­
m1esc1e - Piotrkowska 
102, tel. 271-80, Bałuty -
z. Pacanowskiej 3, tel. 
541-96, Górna - Leczni 
cza 2-4, tel. 440-62, Po­
l esie - Al. I Maja 42, 
lei. 305-83, Widzew -
Szpitalna 6, tel. 271-53. 

KI N A 

„Piotruś partyzant" Plot:kowska t~. Na­
(j ugosl.) od lat 11 g. rutow1cza 6. Pabianic-ka 
14. „UpadP.k Cesarstwa ?.;8, Przybyszewskiego 41. 
Rzymskiego" (USA) Limanowskiego 80, Spor 
oc' lat 12 g. 16.15, 19.30 na 83. 

BAŁTYK - „Zycie mal 
ieńskie" I seria „On" 
i li seria „Ona" (tr.l 
od lat 16 g , 10, 14, 18 
9. 10. nieczynne 

POLONIA "Sami 
swoi" od lat 14 (pot.) 
godz. 10. u 14 1R 18. 
20, 9. IO. jak wyżej 

WISŁA - „Jowita" oc! 
la~ 18 (poi.) godz. 10. 
'2.30, 15, 17.30. 20 
9. 10. jak wyżej 

WOLNOSC „B. ~. 
38·15" od lat 14 <NRDi 
g. 10, 12. 14. 16. 18. 20 
9. 10. „Jak zdobyto 
Dziki Zachód" (pano­
rama) od lat 16 (USA) 
g. 10, 13, 16, 19 

9. 10. nieczynne 
PllLESU <Fornalskiej 37l 

godz. 14 Bajki. „Po 
kruchym łodzie" (ra­
dziecki) od lat 16 g. 
15, 17, 19. 9. 10. „Rio 
concllos" (USA) od 
lat 14 g. 17, 19 

POPULARNE (Ogrodowa 
18) „Siódmy przysięg· 
ly" (franc.) od lat 16 
godz. 15, 17, 19 
9. IO. nieczynne 

PRZEDWIOSNIE (Żerom 
sklego 74-76) „ Wojen­
ka, wojenka" (fr.) od 
lat tł g. Ia.30. 17.45. 20 
9. IO. „A to historia" 
(USA) od lat 14 godz. 
15.30, 17.45, 20 

DYŻURY SZPITALI 
I Klinika Po!.-Gin. im. 

Curie-Skłodowskiej, ul. 
curie-Skłodowskiej 15 
pnyjmuje rodzące i 
chore ginekologicznie z 
dzielnicy Górna oraz z 
rlzielnicy Bałuty z re1o 
n.owych poradni „K" 
przy ul, Libelta, Mary­
narskiej i z. Pacanow­
skiej. 

Sznital Im. M. Madu· 
rowicza, ul. Fornalskiej 
37 - przyjmuje rodzące 
i chore ginekologiczn le 
z dzielnicy Polesie oraz 
z dzielnicy Bałuty z re 
jonowych poradni „K" 

Zgłoszenia telefoniczne 
na wi1.yty domowe przyj 
mowane są od godz. 10 
do 15. Wizyty ambulato 
ryjne i domowe załat­
wiane są w godz. 10-17. 

Gabinety zabiegowe 
swiątecznej pomocy pie 
lęgniarskiej czynne w 
wyżej wymienionych 
punktach wykonują za­
biegi pielęgniarskie w 
godz. 8-18. Zgłoszenia 
na zabiegi domowe przyj 
mowane są w godz. 
8-17. 
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I y ,MOTOZBYT" pp I 
i ~ Łódf, I = o • i_ ~' ~ ul. P. SKARGI IZ 5i 
I_ & uprzejmie zawiadamia, że z dniem e I ukazania się nin. ogłoszenia przyjmo- I_ 

I
ii wane będą przedpłaty gotówkowe na I 

samochody produkcji krajowej, tj. 

W " s " „ arszawa , „ yrena . 
Przedpłaty gotówkowe mogą być 

wpłacane przekazem pocztowym na 
rachunek bieżący w Oddziale PKO 

nr 7-6-4 z zaznaczeniem 
„przedpłata samochodu". i 

I 
Bliższych informacji udziela salon i5 

samochodowy w Łodzi, P. Skargi 12, a 
tel. 473-36 lub 458-60. I 

u11nmom1nno111UU1lllllłllllUllDI 

OGLOSZENIA DROBNE 

KUPNO 
SPRZEDAŻ 

DOMEK jednorodzinny 
podpiwniczony z ogro­
dem kupię. Mieszkanie 
na zamianę. - Oferty 
„43930" Prasa, Piotrkow 
ska 96 

HEKTAR ziemi 'I! plan­
•acją porzeczek sprze­
dam. Pabianice, Konop 
nicka 21, Hyrycz 

ŁODZ - will<: murowa 
ną, 9 izb wolnych, cie­
plarnię, ziemię upraw­
ną, staw (kanalizacja, 
siła i telefon) sprzedam. 
Oferty „43839" Prasa, 
Piotrkowska 96 
DOM 2-izbowy-l-plac 
4.036 m kw. sprzedam. 
Bedoń Kościelny ul. O· 
grodowa 53 (stacja ko· 
lejowa Andrzejów) 
DOM murowany (4 izby 
piu ; kuchnia), garaż nie 
wykończony , w Kryni­
cy Morskiej sprzedam. 
Informacje: Leon Danii 
czyk, Elbląg, ul. Słonecz 
na 15 43890 & 

DOMEK lub willę 1-pię 
trową pilnie kupię. Ofer 
ty „43881" Prasa, Piotr­
kowska 96 

OWCZARKA szkockieg-0 
sprzedam. Łódź, Obr. 
Stalingradu 9ł m. 13 

WARSZTAT elektrome­
chaniki samochodowej, 
bardzo dobrze prospe­
r~jąc,y,_ nadający sli: 
rown1ez na inne bran­
że sprzedam z powodu 
wyjazdu. Szczecin cen­
trum, tel. 362-69 
MASZYNĘ dziewiarską 
„ Dubiet" dwuplytową 
lOflOO sprzedam. Telefon 
246-79 43938 g 

-&ZCZENIĘTA rodowodo-
we Cocker-spaniel 
sprzedam. Tel. :rn-33. 
godz. 8-18, oprócz nie­
dziel 43922 g /43923 
FUTRO-bułgarskie oka­
zyjnie sprzedam. Tele­
!on 320-10 43921 g 
NOWE - futro z łapek ka 
rakułowych sprzedam. 
Tel. 364-38 
FORTEPIAN krótki sprze 
dam. Cena przystępna . 
Tel, •79-lł •3911 & 
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BIURKO gabinetowe DAWNE: porcelanę wy, NOWY b udynek radają TELEWIZYJNE pogoto­sprzedam. Tel. 3'J'.9·53 roby srebrne, cynowe cy się na warsztat, ma wie n.iedzielne Dynow­
PIANINO krzyżowe nie­
mieckie w dobrym sta­
nie sprzedam. Telefon 
381-71 od godz. 17 

- kupię. Oferty pisem gazyn lub garaż samo- ski, Piotrkowska 28 ro. ne: „39456" Biuro Ogło chodowy oddam w dzier 45, tel. 557-45 43345 i 
szeń Warszawa, Poznań- żawę w dzielnicy t.ódź-1------------ska 38 7363 k Górna. Oferty „43946" ANGIELSKI każdy za­

kres, konwersacje, tłu­
maczenia - absolwent 
uczelni londyńskiej O· 

Prasa, Piotrkowska 96 
PIANINO „Ed. Wester- POKOidla Obcokrajow ~p~~e~~~-ŁO~!ź, P:t~~~~ mayer", l cza_:7ne sprze- cl>w na rok poszukuje aam. Te • 3o -20, godz. Instytut Włókiennlctwa, · ferty „43931" Prasa, 

Piotrkowska 95 
~kiego 78, prawa oficy- 8-10 43857 g Gdańska 91 tel. 396_00 na, 11 p. godz. 16-19 
- -- - - - · --- FOKSTERIERY szorstko- 4 POKOJE komfortowe SPECJ ALISCI pr·tygoto MASZYNĘ męską prze 
mysłową „cyk-cak" (mo 

włose sprzedam. Tele· zamienię na 2 i pokój, 
fon 231·84 43856 g kuchnię Tel. 309-21 

wu ją do egzaminów 
że być sama główka), ----------­
&cieniarkę do skóry ku 
µię. Łódź, Przybyszew­
•kiego 14, zakład cho­
lewkarski, tel. 415-29 

ROŻE - najnowsze od 
miany, sprzedam. Ogrod 
nictwo, Rojek, Sasanek 
61, tel. 506-57 43864 g 

MIESZKANIE - 2-pokojo-­
we z kuchnią własnoś­
ciowe lub spółdzielcze 
spłacone kupię. Oferty 

wstępnych na wyższe 
uczelnie i maturalnych 
~ języka polskiego i hi 
~torii. Oferty „43879" Pra 
sa, Piotrkowska ~o 

„43979" Prasa Piotrkow -----------
1.APKI karakułowe czar SADZONKI winorośli - „s_k_a_ 96 _ ______ _ 
ne - błam sprzedam. odmian wielkoowoco- DUŻEGO pokoju z kuch 

liULTURALNA przyjmie 
każdą pracę po godz. 
15. Oferty „43964" Pra­
sa, Piotrkowska 9a 

Tel. 240--01 43843 g wych, zimujących bez nta poszukuję na IO mie 
0krycia sprzetJam. Łódź &lęcy. Dzwonić wieczo-

HOZE - krzewy, rów­
nież nowości szklarnio­
we, ogrodowe, rabato­
we i dziczki sprzedam. 
Lortz, Pabianice, Armii 
C.:zerwonej 28 ---- -· -----

Mocarna 4 (Złotno) _rem -::_ 455-44 _P_O_M_O_C--d-o--3---o-so_b_o_w-ej 
3 POKOJE,- wygody, ul. rodziny potrzebna. Al. „OCTAVIĘ Super" sprze Bednarska zamieni<: na Kościuszki 117-5 

dam. Łódź, Nawrct 15 kawalerkę w Warsza- -=:-.,--::-==~-----­ro. 7 43950 g wie lub na linii Warsza SAMODZIELNA do pro 
wa - Prusr.ków. Ofer- Wadzenia gospodarstwa „SIMCA-Elysee" - stan

1 

ty „43660" Prasa, Piotr- cl la 4 dorosłych osób MATERIAŁY budowlane: idealny sprzedam. Tel. kowska 96 na stale lub dochodzą drewno, papa, lepik, 387-24 •3536 g MŁooA.-;--pracująca po- ca potrzebna. Warunk trzcina, grysy białe i szukuje niekrP,pują cego bardzo dob r e. Refcren czarne, dźwigary (tre- „SKODĘ-Octavie" sprze pokoju sublokatorskiego cje konieczne. Tel. 548-3 gry), wapno, pustaki i dam. Tel. 295-01 · · --~---------· inne dostarcza niezwłocz1------------ w4 sródmiesciu. Oferty GOSPOSIA potrzebna nie Skład Materiałów „OCTAVIĘ-Super" . ro.k ~k3;44~~ Prasa, Piotrkow Drewnowska IO-! Budowlanych J. Pro- produkcji 1963 p1lnte --· - ·----chowski I J. Serweta, sp r zedam. Tel. 221-52, OSIEDLE Młodych - 3 GOSPOSIA umiejąca go Lódź, Zgierska 245-a _godz. 19-21.30 43790 g pokoje, kuchnię, kom- tować zaraz potrzebna. DO-BERMANY--::---Szcze- „ZASTAVĘ 7510'W -!de- !ort - zamienię na 2 7.gloszenia po godz. 19, 
i razy po pokoju, kuch- Zwirki 10 B ro. 9 (w ie-niaki, a-tygodniowe, ro alnym stan e sprzedam. nię, bloki. Oferty „ 43841 „ :'owiec) 43736 g dowodowe sprzedam Pa Tel 211-41 43972 g p . - -bianice, Batorego 4 ro. 7 ·- - rasa, Piotrkowska 96 POMOC do dzieci po-SAMOCHOD „IFĘ"-8 • J>OKOJU sublokato·r-ski·e: t rzebna, Piotrkowska 134 ~I._33-06, _godz._ 16-18 blaszany stan dobry • go poszukuje młoda, ro. 35 13880~ NOWOSC! Amerykańska 

c<1miana truskawek "Ro 
t>inson", bardzo plen­
na - sadzonki do naby 
cia: Kolonia Rszew nr 3 
(2 km od Konstantyno 
wa) mz. W. Baliilski 
MASZYNĘ szewską czy 
szczarkę, wieloczynnoś­
ciową marki zagranicz­
nej, stan idealny sprze 
dam. Mieczysław Troc­
ki, Konstantynów, 19 
<;tycznia 3, tel. ID6 
FORTEPIAN - krótki , krzy 
źowy (płyta metalowa, 
skrzynia odnowlo!la) -
r. kazyjnie sprzedam. Tel. 

sprzedam. Uniejów, Sien µracująca. Tel. 397-50 POMOC k 1ewlcza 20 43777 g domowa po-

d~~RS~~:.Ę"Mlyr~~::;; ~v~~~;~N 1ot!~:rąm~ł~~f= ~~~;~R::~A 327~:bieta 
5fl 43749 g skie w prywatny m Biu do czteroletn iego dziec-- ----- - rze Matry monialny m ka na sześć godzin po-PRZYCZEPĘ bagażową ,Swatka" Łódź, Piotr- trzebna. Narutowicza do samochodu „ Warsza-1 kowska 133 43107 g 92-12 43990 g wa", karoserię blasza-
ną i slmik „DKW" sprze PRZETARG c!am. Łódź, Pabianicka 
229 43861 g 
„WARSZAWĘ" 
dobry sprzedam. 
Sienkiewicza 105 
13-17 

ROZNE 

stan 
Łódź, 
godz. 

43855 g 

534-14 43812 g ----------

Łódz!<a Spółdzielnia Ogrodnicza w Łodzi, ul. Mo· 
niuszkl la ogłasza przetarg na sprzedaż obiektu 
!'andlowei::n murowanego (sklep) z zapleczem dre­
wnian y m w Łodzi na Stokach przy ul. Granicz­
nej nr l. Oferty pisemne pod nr „7420/k" prosi­
my skład ać w Biurze Ogłoszeń, Piotrkowska 96 
do dnia 20 października 1967 r. P rzetarg nastąpi 
w dniu 23. X . br. o godz. 10 przy ul. Granicznej 
nr 1 - p rzy W/W obiekcie. Wadium w kwocie 
zł 5.000 należy wpłacić do k asy spl>łdzi elnl. 

AIREDALE teriery 
~7.czenięta pełnoroc1owo ­
dowe sprzedam. Lódż, 
Północna 31 ro. 63 

nr ZIOMKOWSKI 
•pecjall>ta chorób we­
nerycznych, skórnych, 
l&-19, Piotrkowska 59 

l>z.lEN'NIK L0D1iKI nr 238 (6476) 7 



IADno 1IlElE 
1 PROGRAM I rozrywkowy z PragI. 22.05 Re-

9.00 Wiad. 9.05 "Fala 56". 9.15 portaż filmowy z uroczystości 
Magazyn WOjskowy. 10.00 "Pa- ślubowania absolwentów szkół 
sek pod brodą" - słuch. 10.20 oficerskich (W). 22.15 Niedziela 
Spiewa rentralrly zespół artys- sportowa (W). 
tyc~ny WP. 10.40 Koncert ży- PONIEDZIAŁEK, 
~zen. 11.40 "Czy znasz mapę 
sWlata?". 12.05 Wiad. 12.10 Mu- • PAZDZIERNIKA 
zyka. 12.20 Jarmark cudów. 13.20 PROGRAM l 
Gra zespół rozrywkowy. 13.36 8.00 Dziennik. 8.18 Muzyka po-
Przegląd prasy. 13.45 Rozgłośnia ranna. 8.44 "U historyków woj­
harcerska. 14.30 "W Jezioranach". skowych" _ fel. 9.00 "Grzybo-
15.00 Popołudnie przy muzyce. wa czapeczka" _ słuch. 9.25 
15.30 Koncert rozrywkowy. 16.00 Mozaika me!. 10.00 "Siadami 
Wiad. 10.05. Przegląd wydarzeń Kolberg"". 10.20 "Z twórczości 
mIędzyn:uodowych. 16.20 "Wiel- romantyków". 11.00 "Korona 
ka Aleja" - musical morski. Piastów" _ słuch. 11.30 Chwila 
17.20 Muzyka rozrywkowa. 17.40 muzyki. 11.33 "Jesień Tatrzań­
Melodie ludowe. 18.05 Koncert ska 1rI". 12.06 Wiad. 12.10 Gra 
rozrywkowy. 18.45 "Zaręczyny" zespół Don Logista. 12.25 Rol­
- opow. 19.00 Kabarecik rekla- niczy kwadrans. 12.40 "Więcej, 
mowy. 19.15 "Przy muzyce o lepiej, taniej". 13.00 "Gawędy 
sporcie". 20.00 Siedem dni w 
kraju i na świecie. 20.26 Wiad. muzyczne". 13.20 Koncert muzy 
sport. 2~.31 Piosenka z reper- ki klasycznej . 14.00 Orkiestry I 
t zespoły rozrywkowe. 14.30 "Wło-
uaru D. Lerskiej. 20.35 "Mat y- skie canto". 15.00 Wiad . 15.05 Z 

siakowie" • 21.05 Muzyka na życia Związku Radzieckiego. 
Expo 67. 21.31 Radiokabaret. 

IIJA 
TELEWIZJA 

15.30 Wiadomości dnia (L). 15.45 
PolitechI:ika TV: Geometria wy 
kreślna I roku. "Elementy przy 
należne" (GdańSk). 16.25 Poli­
technika TV: Chemia I roku 
"Ciężar cząsteczkowy, mol, rów 

Dzi§ w Lodzi przewiduje 
Slię temperaturę minimalną 
ok. 12 st., makSlymalna wy:' 
niesie 16 sto Zachmurzenie 
będzie dwie, mCXŻiliwy opad 
słabego desre7<u i mżawki. 
W godzinach popołudniowych 

noważnik chemiczny, stężenie'· 

(Katowice). 16.55 Dziennik (W) ~~fil'\l", .. A~!lJAA"_- -KOl 
17.00· Dla dzieci: Kino "Ptyś· : \MNfJrIWQANJ''''t~1 -.n, 
(W). 17.20 Program filmowy (W). j ,./.., 1il .. "J"llwlfA, r .lir 
18.00 "Eureka" - magazyn po- , r_~LW~~rw:rvrvw:.~il ••• I.iII 
pularno-uaukowy (W). 18.30 "Mun L 
dur i książka" (W). 19.nO "W 
królestwie karakułów" - z cy 

możliwe wi~ze pi!'zejatnienia 
Wiatll'y umiarkowane· polurl­
niowo-zachodnie. 

Jutro temperatwra bez więk­
szych :r;mian. Zaehmurzen'.e 
umiarkowane, możliwy przc­
lo<łmy deszcz. 
Dziś słońce zajdzie o godzi­

nie 17.06, a jutll'o wzejdzie 
l o 5.55. 

Przy OIkazji PI'ZY'Pomi'llamy. 
że dziś imienill1y obchodL~ 
Brygida i Pelagia, a jutro 
DiOlllizy i Bogdan. 

(c) 

klu: "Od Kaukazu do Tień 
Szaniu" IW). 19.20 Dobranoc (W). 
19.30 Dziennik (W). 20.05' Teatr 
Telewizji: "Brulion", Romana 
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Bratneg,' (W). 21.25 Kino Krót­
kich Filmów (W). 21.55 "Gau-I 
deamus \.I trzech muz" - pro­
gram pub!. (L). 22.15 Dziennik 
(W) . 22.35 Politechnika TV: Ge­
ometria wykreślria - powtórze 
nie (Gd<>ńsk). 10.05 Politechnika 
TV: Chemia I roku - powtó­
r.zenie (Katowice). 

Dr JADWIDZE KICIŃSKIEJ 
wyrazy najgłębszego współ­
czucia z powodu tragicznej 
śmierci 

MĘŻA 
składają 

W dniu 6 października br. 
zmarł długoletni pracownik 
ŁPISiE 

ob. FELIKS LEWICKI 

22.31 Jesienne melodie. 22.40 15.25 Koncert solistów. 15.50 
Chwila foOezji. 22.45 Spiewa D. Przezorny zaws·ze ubezpleczo-
Lerska. 23.00 II wydanie dzien- ny. 16.05 "Non stop Studia �., ____________ .. " 
nika. 23.10 Wiadomości sporto- Rytm". 16.20 "Na wirażu". 16.40 I: 

"TechOlka' na co dzień". 17.00 
we . . 23.12 Chwila muzyki. 24.00 "Wizyta· w pokoju 137". 17.35 

ORDYNATOR I WSPOŁ­
PRACOWNICY z OD­
DZIAŁU OCZNEGO 

SZPITALA 

od 1945 r. aktywny działacz 
gospOdarczy w budownictwie 
łódzkim - odznaczony Hono­
rową Odznaką m. Łodzi. W 
Zmarłym tracimy nieodźało­
wanego kolegę i wybitnego 
szefa zaopatrzenia o Dieprze­
ciętnych zdolnościach organi­
zatorskich. 

:W:iadomcści. "Reflektorem po świecie". 17.55 
1 l PROGRAM II Wiad, lH.OO "Jak w kinie". lB.45 

8.30 Wiad. B.3~ "Radioproble- Kurs języka rosyjskiego. 19.00 
my". 8.50 (t") "Koncert życzeń". "Z księgarskiej lady". 19.10 Uni-
9.55 (Ł) "Sprawy łódzkie I ludz- wersytet Radiowy. 19.30 "Czas I 
ranek l·t k 12 ZBoWiD. 19.45 Gra orko ,,101 

ZONOM, RODZICOM i RO­
DZINOM z powodu tragicznej 
śmierci asystentów III Klin iki 
Chirurgicznej WAM, drogiCh 
nam kolegów i przyjaciół 

MJR · LEK. 

hn. dr JONSCHERA 

DYREKCJA, SAMORZĄD 
ROBOTN;ICZY i PRA­

COWNICY ŁPISiE. 

W dniu 6. X. 1967 roku zmarł w wieku lat 66 

low. Teodor Kube kie" - magazyn. 10.15 (L) Po- i ludzie" - o problemach Tadeusza 
I erac o-muzyczny. .ln Smyczków". 20.00 Wiad. 20.31 

Tygodnik dźwiękowy. 12.35 Po- "Zespół Dziewiątka". 21.01 Gra wieloletni pracownik Konstantynowskich Zakładów Prze-
ranek symfoniczny. 13.37 Kon- zespół organowy Rozgłośni Kra K··' k· mysłu Wełnianego, zasłużony działacz połskiego ruchu ro-
cert. l4.00 Piosenka miesiąca. kowskiej. 21.21 Reportaż literac- I C I n s I e go botniczego, członek KPP, PPR i PZPR, źolnierz I Dywizji 
14.30 Gra Radiowy Zespół Stu- k· 2141 M· t . j 2200 im. Tadeusza Kościuszki, odznaczony Krzyżem Kawalerskim dio M-2. 15.00 "Maszyna do pi- l. • IS rzoWle azzu. . 
sa . " ł h "Spotkanie przy półce" - Z. KPT. LEK. Orderu Odrodzenia POłski, Odznaką Grunwaldzką, Medalem 

Ola - s uc . 16.00 (L) Wy- Kucównn, 2.2.15 Spiewa Ewa De- za Odrę, Nysę i Bałtyk, Medalem Zwycięstwa, Medalem 
niki "Kukułeczki". 16.02 (L) marczyk. 22.20 Chwila poezji. Tadeusza X-lecia Polski Ludowej, Odznaką 1000-lecia Państwa Pol-
Koncert. 16.30 Koncert chopinow 22 30 P d ó· " _ skiego oraz wieloma odznaczeniami wojskowymi. 
ski. 17.00 Wiad. 17.05 Felieton . "o r ze muzyczne 
na tematy międzynarodowe. "Moniuszko przyje,żdża do War- Cześć Jego pamif:l:i! 
17.15 Gra orkiestra Clebano!fa. szawy". 23.00 II wydanie dzielt- Godlewskl-ego DYREKCJA, KOMITET ZAKŁADOWY PZPR, 
17.30 Operetka S. Moniuszki nika. 23.10 Wiad. sport. 23.12 RADA ZAKŁADOWA i RADA ROBOTNICZA 
"Karmaniol". 18.50 Melodie roz- Chwila muzykI. 23.15 Wieczorny oraz WSPOŁPRACOWNICY 
rywkowe. 19.00 Rewia piosenek. koncert. 24.00 Wiad. składamy wyrazy głębokiego z KONS-rANTYNOWSKICH ZPW. 
19.30 "Przesłuchanie" _ słuch. PROGRAM II współczucia. Pogrzeb odbędzie się 8 października hr., o godz. 15 li 

W dniu 7. X. 1967 r. zmarla, 
przeżywszy lat 70 

S. ł P. 

Katarzyna 
HUSSON 

Pogrzeb odbędzie Ilę we 
wtorek, dnia 10. X. br., o 
godz. 16 z kaplicy cmentarza 
przy uJ. ogrodowej. o czym 
zawiadamiają 

CORKI, ZIĘCIOWIE 

i WNUCZĘTA. 

za y 
wyrazy serdecznego współ­

czucia składaj" 

KOLEZANKI i KOLEDZY 
z ŁODZKIEGO OSRODKA 

TELEWIZY JNEGO. 

Dnia 6 października 1967 r. 
zginęła śmiercią tragiczną 
najukochańsza Córka, Zona I 
Matka 

S. t P. 

Jolanta 
W02NIAK 
li domu HERMAN 

Pogrzeb odbędzie się we 
wtorek 10. X. br... o godz. 
16,30 z kaplicy na Starym 
Cmentarzu rzym.-kat. przy ul. 
Ogrodowej do grobu rodzin­
nego, o czym zawiadamiają 
pogrążeni w głębokim bólu 
I żałobie ' 

20.30 Z operowej twórczości ZESPOŁ PRACOWNI- Międzyzakładowego Domu Kultury w Konstantynowie. 
włoskich wervstów. 21.00 Dzien- 8.30 Wiad. 8.35 Uniwersytet Ra KOW Ul KLINIKI CHI- Trumna ze zwłokami wystawiona będzie w dniu pogrzebu MĄZ z CORECZKĄ. 
nik. · 21.~? GraJ·ą orkI· estry ta- diowy. 855 Chwila muzyki. 9.00 RURGICZNEJ WAM. od godz. 9 rano. RODZ C I neczne. 22.00 Wiadomości spor- Tańce i marsze. 9.30 "W Jezio- I~ ______________ .. ____________ ~ .. _____________________ .I_E __ R.O.D.Z.I.N_A .... 
towe. 22.20 (L) Wiadomości spor ranach". 10.00 Wiad. 10.05 "Od I; 
t przeboju do przeboju". 10.50 
owe. 22.30 Niedzielne wieczory Fragm. pow. St. Sallńskiego pt. 

muzyczne. 23.34 Serenady i ko- "Urszula". 11.10 Porady prak-
~sanki. 23.50 Wiadomości. tyczne dla kobiet. 11.20 Z muzy-

TELEWIZJA ki hiszpańskiej. 12.06 Z kraju 
, 8.50 'rv kurs rolniczy (W). i ze śWIata. 12.25 Kompozytor I 
9.25 "P "zypominamy, radzimy" jego piosenkI. 12.45 "W Puław­
(W). 9.40 .. Salami Państwowego skim Instytucie". 13.00 (Ł) Ko­
Muzeum Sztuki" - program z munikaty. 13.05 (L) Wiad. spor­
Moskwy przęz Katowice. 10.10 towe. 13.15 (L) .. Melodia, rytm 

Wyrazy najserdeczniejszego współczucia ZONOM, RO­
DZICOM i RODZINOM tragicznie zmarłych w dniu 7. X. 
1961 r. lekarzy medycyny 

mjr lek. Tadeusza Kicińskiego 

i kpt.lek. Tadeusza Godłewskiego 

W dniu 8 października tragiczna śmierf wyrwała z na­
Izych szeregów czynnych członkó'X naszego Towarzystwa, 
nieodżałowanych 

mjr lek. Tadeusza Kicińskiego 
kpt.lek. Tadeusza GOdlewskiego 

"Minierzy podniebnych dróg" - i piosenka" - aud. 13.45 (1:.) :t składają film TV prod. radz. cz. III (W). "Mikrofon W słutbie rolnictwa" egnamy Ich li głębokim talem l Ikładamy wYrazy 
11.30 "WIzyta w Dusznikach" _ - rep. 14.00 Z barokowych i kla PA~~~~~~~'K~~~~~~~o~~pg::::~~~C;:i~Y IZczerego wspÓłczucia RODZINOM. 
reportaż fiimowy (W). 11.40 syczhych arcydzieł operowych. II I CENTRALNEGO SZPITALA KLINICZNEGO POLSKIE TOWARZYSTWO ORTOPEDYCZNE 
Dziennik (W). 12.00 "Zawsze w 14.35 "Fala 56". 14.45 Z płytot e- WOJSKOWEJ AKADEMII MEDYCZNEJ w ŁODZI. l TRAUMATOLOGICZNE ODDZIAŁ W ŁODZI. 
niedzielę" - "T. umiej miast"j ki rozrywkowej POlskich Na-I1-I!III ____________ II! _____________ .;I-_III!II __ ~---~----~,.-------------~i 
Nowy Sącz - Nowy Targ (Z grań. 15.15 Muzyka ludc;>wa. 15.30 I: 
Niedzicy nad Dunajem). 14.15 "Bajka dla dobrego smoka" - POO'ZIĘ"OWAUIE 
Międzynarodowe zawody konne słuch. 16.00 Wiad. 18.05 Publicy- Dnia '1 października 1987 r. Dnia 6. X. !SS7 r. zmarł,- " " n Z Jilowodu lmierci towarzy-
o Wielką Nagrodę m. Pardubi- styka międzynarodowa. 18.15 zgin"ł imierclą tragicznĄ opatrzony Iw; lakramintaml . ' Id 
ce (sprawozdanie z Pardubic). 1. F. Dobrzyńs'kl - Symfonia ł. t P. Wlzystklm przyjaciołom, ko-
13.30 "Przemiany" (W). 16.00 Jan charakterysty07Jlla. 17.01 (L) l. ł P. legom I znajomym, którzy 
Wilkowski "Powrót bajki" z Aktualności łódzkie. 17.15 (L) Tadeusz Leszek wzięli udział w pogrzebie 
cyklu: "Uła i świat" (W). 16.25 Felieton. 17.25 (Ł) Młodzi mu- Waclaw mego mllża 

Antoniego 
Grzegorczyka .. Miłość i dramaty" - ,,3ezam zycy przed mikrofonem. 17.40 Kei. I S. t P. 

muzyczny" (Poznań). 17.05 (Ł) Mistrzowskie nagrania mu- linS" Alfreda Jana 
"Ostatni generał" ·z cyklu: .. Lu zykl lekkiej. 18.00 (L) Rytmy 1\ DURYS działacza Komitetu Zakłado­

wego PZPR, sekretarza eko­
nomicznego rady robotniczej 
- wyrazy głębokiego współ­
czucia ZONIE i RODZINIE 
składają . 

dzie I zdarzenia" (W). 17.20 młodych. 18.20 (L) "Sygnały" - VOGLA 
.. Teatr Telewizji na świecie" _ rep. 18.45 "Mój dom, moje osie- LEK. MED. 
.. Na stacji" - fUm prod. jap. dle". 19.00 Wiad. 19.05 Muzyka i major WP, st. asystent KlInl-
(W). 18.25 "Karty zamierzchłej aktualnoścI. 19.30 Koncert z na- ki Chirurgii Urazowej WAM 
przeszłości" program pt. "W grań Wielkiej Orkiestry Symfo- w Łodzi. 
stronę k,ięcia Kraka" (Kraków). nicznej PR. 20.15 Aud. poetycka. Pogrzeb odbędzie się dnia 
18.45 PKF (W). 19.00 Felleton li- 20.25 Koncert. 21.00 Z kraju i ze 10 października br.. o godz. 
teracki (Kraków). 19.20 Dobra- świata. 21.27 Kronika sportowa. 15,30 z kaplicy Starego Cmen­
noc (W). 19.30 Dziennik (W). 21.40 Nowiny I nowinki muzycz- I tarza przy ul. Ogrodowej, o 
20.05 Mistrzostwa Europy w ko- ne. 22.00 Rozmowy o wychowa- czym zawiadamiają 
szykc?wce mężczyzn. Mecz flna- nlu. 22.10 Koncert chóru Roz-
łowy. (II polowa meczu). Spra- głośni Wrocł.awsklej. 22.30 "Ambi ZONA, OJCIEC, BRAT, 
wozdanie z Helsinek przez Kato cje 1 starty" _ aud. 22.45 Mu- TEŚC i RODZINA. 

b. oficer li pułku artylerII • 

POg!zeb odbędzie .Ię 'tV po­
niedziałek, dnia 9. X. br., o 
godz. 18,30 z kaplicy cmenta­
rza św. Antoniego (na Mani), 
o czym powiadamiaj" pogr,,­
żeni w głębokim smutku 

ZONA, SIOSTRA, 
DZIECI I WNUKI. 

a w szczególności ks. prała­
towi Z. Hołdrowlczowi l przed 
stawicielowi oficerów rez. 31 
p. S·trzel. Kan. w Łodzi, kpt. 
w st. sp. p. A. Ogrodnikowi 
za wygłoszone przemówienia 
oraz ks. Wł. Ruclńskiemu z 
parafii Zbawiciela s kła d a 
serdeczne podziękowanie 

ZONA 

DYREKCJA, KOMITET 
ZAKŁADOWY PZPR i 

RADA ROBOTNICZA 
ZPW .. WIOSNA LUDOW" 

Pogrzeb odbędzie się 5. X. 
br., o godz. 15 z kapUcy 
cmentarnej na Dolach. !{ice. 21.05 Niedzielny program zyka taneczna. 23.50 Wiad. lli _________________________________________________________ _ 
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AGATHA CHRISTIE 

N ee1,e ~ rami-cmami. 
_ Może to dzJielenie włOSIa. na części. 

Smierć przystosowała się do treści wierSiZa, 
a o I:1ic wię..;ej nie chodzilo. Ale mówiłem 
ter.az tak, jalt gdybym był po pani strO'llie. 
Spr6buję raczej n8iS,zk.i.cawać własny punkt 
widzenia. Odrzucam kosy, żyto j. resztę ba­
gażu W tym rodza}t:.:. Zostawiam suche fakity, 
ror<l'\"y rozSlq<l.ek i prawdop.ooobne przyczy­
n.y, dla jakich ludzie :OOa.-O'WIi na llmy:ś.le 00-
pel:J.iają morderstwa. Przede wszys.tkim, .kto 
zyska! z racji zglOnu Rexa Fm'tescrue? Kil~a 
ooób, aJe naibardziej jedna, jego SYlll Pall'C~­
val Nie było go tego rana w domu, me 
mó:'] więc z<llprruwiĆ trucizną ka<wy ani ni­
czego do jedzenia. Tak przynajmniej ~a­
wało się nam 211'aru . 
. _ Aa... Więc m6gł 7Jnaleźć się s;pooób? 
Wiele o tym myślaJ:am, ins'Pekitorze. Brałam 
pod uwagę r6.2morodne r02JWi~ia. Nie zna­
lazl:J.m . jednak dowodów 8I!1i po<szlak. 

_ MO<1ę powiedzi.eć pam.i bez s2lkody dla 
Śled2.t'W~, że taksynę umieS'2lC"W!lo W rute ru-

srrooym słoiku z marmoladą. Wieru:hIl1ią war-
5bw~ tej mrurmolady zjadł przy śniadaniu 
Rex Fortescue. N a.s tępl!1ie k!Joś WJ'll'Zlloil tell 
słoik (najpr<lJWld,opodobnlej przez okmo prosto 
W ząrośla), a W spi.żallX!e postawił drugi, tak: 
samo , napoczety. Wyrrucony . słoik oonaleźli­
śmy. OtrzymrJem wyniki badamia laborato­
ryj.n,ego; Wykryto ślady taksyny. 

- A więc to tak - wtrąoiła paJIlllla Ma.r;>le. 
- Me10da pl'OSlta i łabwa. 

- Zjoonocwna Agencja Powiernicza wa-
lazła się W qpłakanp.j sytuacji - dągmął de­
tektyw. - Mogło jej gll'ozić ba.nkirucbwo, gdy­
by zgod'nie z ostałmią wolą Rexa Fortescrue, 
!Wypłaciła wdowie po nim s-to tysięcy fun­
tów Adela P'ortescrue nie prz.ejmOlWalaby s~ę 
manem thnan·sów i kłopotami fixmy. Gdyh:v 
przeżyła mę7.a o mieSlięc, niewąil\pliwje ze­
chciałaby wyoafać cały kapitał. StaJo się ilI1a­
czej. Adela ForteS'C'Ue umarla, a korzyść od­
'Iliósł generaJmy spadlrobierca, czyli innymi 
słowy, PaJI'civaJ Forte8'C'Ue. J~e raz m?_­
my Pall"civala, ale 00 z tego? Is·tni-eje możli­
woś{., że dohral się do S'łoi!ka z mall'moladą. 
Ale w żaden SlPos6b nie mógł otruć maco­
chy, czy też udusić Gladyo5'. Jego sekretall'rl:'ł 
ze7loala, że tamtego dnia o pi!l!tej po !)dud­
niu Pa:rcival Foctes(lt;.'I! bYł w bLUiI'7.e, a WSfLy­
s.cy wiemy, że do domu WIl'ócil kr6tko pr~ 
siódmą. 

- To stwarza 1lruJdności, praJWda? - wta'ą­
cila sta=a dama. 

- T.rudm.ości nie do pokOIlilllIld,a, z których 
W)'IIli'ka, że PaJI'civaJ nie wchodzi w raehub~ 
- iP'l'Zy2I!'lał pc.s·ęprtie inspektor Neele i zapo­
minaj ąc o dY'sklrecji i ostll'o:żJności mówił da­
lej z nutą rozgorYClZenia: - Dokądkolwie;t 
się I'tlsrz.ę, gdziekolwiek SlPojnę, napotylk.am 
tę samą osQlbę: ParoivaJa ForteSlCUe. I co? 

ParC'ival FOTtescrue n'e wch.odi2li w ll"ad1.ubę' 
- UspokOił się nieco, :mnien.ił to.n: - Cóż, 
1sbnieją iIIlne możliwOOci.. Ten czy Ó\V mógł 
mieć równie uzasadniony motyw. 

- Na przylk.lad Vivi<lJD Dubois - ~e­
działa panna M.aII'ple - albo ten młody 
Wright. Z wyjątkową czujnością najeży tral,­
tować przypadki, w kitórych może dziala6 
chęć zysku. NajgocSlza waJcla to UInyo5'l zbyŁ 
udlny. 

- Z reguły trzeba brać pod UlWagę naJ­
gorsze, co? - uśmiechną! się mimo woli de­
tekltyw. 

- Tak. Ja zawsze jestem slldon,na wierzyć 
w najgorsze. A najsm'1.llbniejsza historia, że 
zazr.vycza.j S'Jl'l'ruwdzają się mOje domysly. 

- Ndech będzie, proszę pam.L Przyjmijmy 
najgOTS'l.e. Zbrodniarzem może być Dubois 
albo Gerald Wl1"ight, oczywiście w zmowie 
z Elaime Forlescue, która zajęła się manno­
ladą . Mogla to 211'obić również Jennifer Fot­
teS'cue, bo :r;najoowała się na miejSCU pierw­
szego dlnri.a i dl!'ugiego. Ale żadna z wyroie­
niony'Ch osób nie pasuje do irraejonaill1ego 
punktu wi.<W€Illia: loosów i kiesa.eni pellllej 
żyta. Nie pasuje do pani domysłów, może 
l W danym razie sl'uS'Z!lych. Arzy ta:kJim za­
łożeniu WSlZY'SltkO zdaje się wskazywać jedną 
osobę: panią Mac Kena;ie. Ale ona od lat 
przebywa w zrukładzie dla umysłowo cho­
rycn. Nie mogla dobrać się do słoiika z mar­
moladą ani wsypać cyjanku do filiżan'ki h(','­
baty. Jej sym, Dooald, poległ pod Ih:.nki er­
ką. Poros'taje j'E!ldynie córka, Ruby Mac Ken­
zie. Jeżeli zatem pani teoria j€6t trafna, j~ 
żeli seria mordersbw ma 2lWiąz6k z kO;>a.Imn 
"Ko~"·. Ruby Mac Kenzie mrusi roajdować 
się w tym domu, a mori:e nią być tylko jed­
na osoba. 

- Wydaje mi się - wtrąciła panna Mar­
ple - że traktuje pan zagadnienie rueco zbyt 
dogmatycznie. 

.Detektyw nie zwr6cił uwagi na jej słowa, 

- Tylko jedna osoba - powt6rzył sta­
nowczo i wyszedł z pokoju. 

• • • 
Pokój Mary Dove był skromnie umeblo­

wany, lecz wygodny I przytulny - wygod­
ny i przytulny dzięki staraniom obecnej lo­
katorki. Kiedy inspektor Neele zastukał do 
drzwi, zarządzająca domem oderwała wzrok 
od książek z rachunkami dostawców, 

- Proszę _ powiedziała spokojnie. 

?etektyw wszedł, a Mary Dove upneJ­
mH~ wskaz ala mu krzesło. 

- Zechce pan usiąś~ i, jeżeli to możliwe, 
zaczeka.! chwilkę. Og6lna suma, należąca się 
dostawcy ryb. jest zdaje się nie w porząd­
ku. Muszę ją sprawdzić. 

Detektyw siedział czas pewien spoglądając 
na dziewczynę, kt6ra mozoliła się nad dłu­
gą kolumną liczb. Podziwiał jej spokÓj I 
opanowanie t, jak Już nieraz poprzednio, 
próbował odgadnąć, Jaką prawdziwą osobo­
wość maskują te zewnętrzne pozory. Barz­
nie studiował twarz zarządzaiącej domem. 
szukaj podol:>:eństwa między nią, a kobietą, 
z którą niedawno rozmawiał w sanatorium 
,.Sosny". Ale nie mógł J!O dostrzec. Na ko­
'niec Mary Dove zwróciła ku niemu spoj­
rzenie. 

(61) lDalsz7 Ciąg nasfąpi) 
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